
OPIATA 
Cena n n m c r a 15 groszu 

pocztowa uiszczona ryczałtem. 
ILUSTROWANA DZISIEJSZY NUMER ZAWIEI IZ STRON. 

Poraika Goebbelsa 
w Gdańsku Skrócił swój pobyt i zrezygno

wał z ostatoiego przemówienia 

Nowa czystka wśród hitlerowców gdańskich 
GDANSK, 19 czerwca, 

robyt dr. Goebbelsa w Gdańsku za-
kończył sle wcześniej aniżeli przewidyWANO, gdyż dr. Goebbels przekonał się 
"ocznie, że 
^ C H HITLEROWSKI W GDAŃSKU 

ZNAJDUJE SIĘ W DEFENZYWIE, 
^ odwrocie,, a hasło „Zurlick zuni 
^eich" j e s t z całkowitą obojętnością 
r 2yiniowane przez rodowitych miesz
ańców Gdańska. 
y^Pr. Goebbels 
REZYGNOWAŁ WOBEC TEGO Z 
ZAPOWIEDZIANEGO SWEGO TRZE

CIEGO PRZEMÓWIENIA, 
JĴ re miał wygłosić wieczorem do mło-
^'Cży hitlerowskiej l zamiast wyjechać 

LAK przewidywał program, o godz. 9 
„ J e c z - . opuścił Gdańsk Już o godz. 3-ej wpół. 
d Mieszkańcy Gdańska odnieśli się do 
u r - Goebbelsa 

2 CAŁKOWITA OBOJĘTNOŚCIĄ. 
.Zarówno przy wjeździe Jak I wyjeź-

\Ł e witały 1 iegnały dr. Goebbelsa nle-
zne grupki ludności, ustawione za gę-
•v«ii szpalerami bojowców S. A. 1 SS. 

dr. Goeb-
udając 

bel, e d y 0 g°dz. 3-e] popoł. . 
sio » z e i e ż d ż a ł P r z e z Gdańsk, 

na dworzec 
I E p A n i A 1 W I JEDEN OKRZYK PADŁ ANI , 

"atom, E S T R 0 N Y LUDNOŚCI, 
ręki B^st w m i , c z e n i w podniesieniem 
s ż t a f ł f:lutowali go jedynie członkowie 

q , et ochronił 

z Gdańska, leżącego u ujścia Wisły, 
której całe dorzecze tworzy wyłącznie 
polski teren gospodarczy. 

Jak wiadomo, Polska nie pójdzie za 
wielkodusznym przykładem Rzeszy i 
mimo zrezygnowania przez nią (rzeko
mo 1 na razie...) z Rotterdamu—z Gdań
ska nie zrezygnuje, raz już Dowiedziaw
szy stanowcze „nie" I to „nie" ze wszy
stkimi konsekwenciami. To jest pewne 
I powszechnie wiadome. 

Wobec jednak powtarzania nrzrz dr. 
Goebbelsa „argumentacji rotterdam-
skiej", mimo, iż obalona została przez 
polemistów polskich "bezpośrednio no 
pierwszym jej zaprodukowaniu. trzeba 
powtórzyć pewne ocz""v :ste prawdy, 
ilustruące wartość roztoczonej tak sze
roko rotterdamskiej propagandy. 

Ilu portami, położonymi u weiścia 
rzek niemieckich dysponuje Rzesza Nie
miecka? — Czir Hamburg nie leży u uj
ścia Łaby, a Emden u ujścia Ems, a 
Brema u ujścia Wezery, a Rostock i 
Warnemuende u ujścia Warnowii, a 
Szczecin n UJŚCIA Odry. a Królewiec u 
ujścia Pregoły? Czyż przez pósM^nle 
Tylży I — od niedawna — K » r ł 5 n e d y , 
nie rozporządza Rzesza całkowicie uj
ściem odwiecznie polsko -1 itewsklego 
Niemna? 

W przeciwieństwie do te<"o - ' " tu 
rzeczy — posiadanie Gdańska oznacza 
dla Polski posiadanie jedynego wolnego 
ujścia rzek po!sk'ch! 

I cóż w tym stanie faktycznym może 
z.rr-""• • — M argument? 

Bezpodstawne i tendencyjne zarzuty 
s e n a t u g d a ń s k i e g o w s p r a w i e p o l s k i c h I n s p e k t o r ó w c e l n y c h 

Gdańsk, 19 czerwca. 
(PAT) W odpowiedzi na pismo se

natu W . Miasta, zarzucające polskim 
Inspektorom celnym, Iż przekraczają oni 
zakreślone stanem umownym ramy I i ich tendencyjność; 

działalności, Komisarz Generalny R. P. 
w Gdańsku doręczył dzisiaj senatowi 
W. Miasta pismo, w którym wykazuje 

Warszawa, 19 czerwca. 
W związku z sobotnim przemówie

niem dr. Goebbelsa w Gdańsku zwra
cają uwagę w pismach na niebywałą 
przygodę, jaka zdarzyła sle propagan
dzie niemieckiej. 

W Berlinie pewnym czynnikom pro
pagandowym chodziło o td żeby sobot
nie przemówienie dr. Goebbelsa przed
stawić jako „spontaniczne" i w tym ce
lu na kilka dni przed tym puszczono 
przez zagraniczną prasę wiadomość, że 
dr. Goebbels w Gdańsku przemawiać 
nie będzie. Wiadomość ta ukazała się 
m. inn. w londyńskim „Daily Express", 
za którym przedrukowaliśmy ją w ub. 
tygodniu. 

Tymczasem.przemówienie dr. Goeb
belsa, to właśnie przemówienie, które? 
go miało nie być, a które wywołać mie
li, tyko gdańszczanie, „spragnieni" mo
wy min. Goebbelsa — to właśnie prze-
mówienie agencje telegraficzne niemie
ckie zaczęły nadawać agencjom zagra
nicznym w sobotę już o godzinie 8 wie
czorem, podczas gdy »,tłum gdańszczan 
zmusił dr. Goebbelsa do przemawiania" » 7 ; . * . " J " - " - " ' * ' ' " m a n ui. uoeouesa ao przemawiał 

^Ttl^LfF r 0 d z a i u z a r z u l 0 w I T »"k *'osza komunikaty niemieckie 
dopiero o godzinie 10 wieczór. 

p . -—«»«vii 

Dojeżdżają ,.,o z Gdańska, 
r . GOEBBELS NIE TAIŁ SWEGO 

^ L Ę B O K I E G O NIEZADOWOLENIA 
8 i t i S t ^ a " ; w jakim zastał ruch hltlerow-
Dann , G u a " s k u grożąc, Iż przywódcy 
Dnu, . h l t , erowskiej w Gdańsku będą 
S i , n , a n i do 

R U R O W E J ODPOWIEDZIALNOŚCI 
„zaniedbanie rozbudowy sił partyl-

V CJ? * Gdańsku. 
tych W a r s z a w s k i c h kołach politycz-
c>«' Wrócono 

uwagę na widoczne wy-
iiiieei? i a r R«mentów propagandy nle-
n u - K , e J . mających przemawiać za ko-l le C 2 | -y 

2? p r z y ł a c z e n i a Gdańska do 
wyczerpanie 

u' SOBS • ™ w i d o c z n e jest szczególnie 
. e , s a v»" l e

t
3 m o w i e ministra dr. Goeb-

r e m A/rT• , ° s z o n e J Przed gdańskim Tea-
w '^e]skim. 

^ n o w i ? - k u "owych — zdecydował się 
raz. , /_ ' , C l e dr. Goebbels na użycie po 
S ^ I Ł T 1 ^ t r z e c i „argumentu rotter-
^her £ R o • Zarówno w druku („Vo!ki

& G o e h & c M 1 w m o w a c h -
h •h , 0 e»bels powoływał się już na to, 
triu Z e , s z a nie żąda dla siebie Rotterda-

m i m o , Iż leży on u ujścia Renu, a 
o » r z eką niemiecka" (ein deut-

L r Strom). 
K w r e z y s n a c j a Rzeszy z Rotterdamu 
s J^emawiać — wedle dr. Goebbelsa 

z a - tym, ażeby Polska zrezygnowała 

N o w e ż ą d a n i a H i t l e r a ? 
Plany niemieckiego sztabu generalnego 
LONDYN, 19 czerwca. | w Europie środkowej i na Bałkanach, 

f . . Ialbowiem te terytoria stanowią niemiec-
Korespondent dyplomatyczny „ S u n - i k ą , . n r z e s t r z e ń życiową"; 

day Dispatch dowiaduje sle z dobrze 3 ) z w r o t G 5 b r a i t a r u Hiszpanii; 
poinformowanych źródeł, że kanclerz, 4 ) z m l a n a s t a t u t u Dżibuttlna korzyść 
Hitler wysunie w ciągu bieżącego rokujwłoch; 

6 następujących żądań: 5 ) ż m l a n a kontroli kanału Suesklego; 

1) wcielenie Gdańska do Rzeszy; 6) rozpatrzenie niemieckich pretensji 
2) zrzeczenie się przez Anglię jej In- kolonialnych, 

teresów politycznych i gospodarczych Ażeby żądania te poprzeć, groźbą si

ły, niemiecki sztab generalny powziął 
plan uzupełnienia stałej „półmobilizacji" 
do końca lipca, obsadzenia linii Zygfry
da pełnymi załogami i skoncentrowania 
wojsk niemieckich w Słowacji oraz na 
wschodnich Morawach. 

Według tego korespondenta 10 dy
wizji niemieckich czeka na rozkaz za
jęcia części Słowacji. 

angielska liczy • • m 

żołnierzy 
Dalsze szkoleni© rezerw oraz nowe fabryki produkujące 

materjał wojenny 
która ma być zmobilizowana w ciągu 
2 tygodni jeszcze 60.000 żołnierzy. 

Na podstawie ostatniego zaciągu, do 
milicji wstąpiło dotychczas 100.000, co 
prawda jeszcze zupełnie surowych, prze 
chodzących pierwsze przeszkolenie 
żołnierzy. 

Warszawa, 19 czerwca. 
W warszawskich kołach wojsko

wych przeprowadzono na podstawie o-
1)1 zeń stan obecnych sil zbrojnych An
glii w dziedzinie armii lądowej. Okazu
je się, że szereg wydanych ostatnio w 
Anglii zarządzeń powiększyło znacznie 
stan osobowy brytyjskiej armii lądo
wej. W tej chwili, w zawodowej armii 
angielskiej służy pod bronią 240.000 żol 
nierzy, Ponad to w t. zw. pierwszej 
rezerwie armii terytorialnej jest 114.000 
żołnierzy, ą M i. wy. drugiej rezerwie 

w tej chwili jest w pełnym wyszkole
niu: 2/3 pozostaje do dyspozycji, nato
miast pełne 1.004 tys. żołnierzy armii 
terytorialnej będzie przygotowanych 
mniej więcej do 15 października r. b. 

Jak wynika z dalszych oświadczeń 
członków rządu brytyjskiego, poza ner 

Armia terytorialna Anglii liczy 460! m a l . n y m i , f a b r y k a m i , produkującymi e-
lysięcy. W ten sposób razem siły lado- Kwipunek i uzbrojenie, uruchomiono w 
we brytyjskie wynoszą okrągło 1.001 ; o s t a t n i c t \ czasach 60 nowych ZAKŁADÓW 
ys. (milion i cztery tysiące) żołnierzy. 

Oczywiście, że nie całość" tej liczby. 

przemysłowych, produkujących na ce
le wojskowe. 



.REPUBLIKA" Nr. 168. Wtorek. 20 czerwca 1939 r. 

Straszny wybuch maszyny piekielnej w Ha 
18 Arabów zabitych i 24 rannych. - Tłum ukamieniował znajdującego 

się w pobliżu eksplozji Zyda. - Wojsko zamknęło wszystkie ulice 
• • " — o r a z rzucił sl« na cleiarówke policyjna,!monstrowal pod .iknami konsula u Londyn, 19 czerwca. 

(PAT) Ponurym akompaniamentem' 
do sobotniej mowy min. Macdonalda, 
broniącego w Genewie brytyjskiego pla 
nu przyszłości Palestyny, był nowy 
STRASZNY W SWYCH SKUTKACH 
ZAMACH BOMBOWY, DOKONANY 

DZIŚ RANO W HAIFIE. 
Bomby o niezwykłej sile wybuchły 

na arabskim rynku jarzynowym oraz w| 
dzielnicy żydowskiej pod góra Karmel.l 

Wybuch na rynku arabskim, który 
już kilkakrotnie był w i d o w n i a 
k r w a w y c h m a s a k r , wywo
łany przez podłożona noca maszynę pie
kielna, 

SPOWODOWAŁ ŚMIERĆ 18-TU 
_ I PORANIENIE 24 ARABÓW. 

Natychmiast po wybuchu 
TŁUM ROZWŚCIECZONYCH ARA
BÓW UKAMIENIOWAŁ ZNAJDUJĄ

CEGO SIĘ W POBLIŻU ŻYDA 

v....... , _ 

stojącą przed komisariatem, niszcząc ją 
i raniąc szofera. 

Władze celem zapobieżenia dalszym 
demonstracjom ogłosiły w mieście stan 
wyjątkowy.. WOJSKO OBSADZIŁO 
WSZYSTKIE PUNKTY STRATEGICZ
NE, POWSTRZYMANO CAŁY RUCH 

mlecklego. Policja rozproszyła demon
strantów. W mieście przywrócono spO" 
kój, jednakże ciągle jeszcze istnieje nie* 
bezpieczeństwo wystąpień ze strony 
rozwścieczonych masakrą Arabów. 

HAIFA. 19 czerwca. 
Wczoraj późnym wieczorem cięż"0 

* • • 1 

YMANO CAŁY RUCH | Wczoraj późnym wieczorem 
KOŁOWY, A SKLEPÓW WOGÓLE zraniony został w lialfic> w pobliżu ̂  

NIE OTWARTO. rlat-EIjohu 62-letni Abraham Cadyk. ^ 
W późniejszych godzinach rannych stanie ciężkim przewieziono go ao » 

tłum zawoaiowanych muzulmanek de- tala. 

Brutalne zarządzenia japońskie w T 
Grożą śmiercią Chińczykom pozostającym na służbie brytyjskie!. — Koncesja 

angielska otoczona zasiekami z drutu kolczastego, naładowanego prądem 

tzu Japonia odrzuci pośrednictwo 'Stanów ZjednotzonwM 
• . . . i — i — « . . . : „ „ „ , ; r L n _ , « r , i n i c H n ( m i in:iiK7Vi'ii DOTUVS(ów na temat ewent Tientsin, 19 czerwca 

(United Press). Japońskie władze 
wojskowe, które otoczyły całą konce
sje brytyjską zasiekami z drutu kolcza 
stcgo, ogłosiły dziś, żt przez druty pu
szczony będzie prąd elektryczny o wy 
sokim napięciu. 

Długość drutu, przez który puszczo
ny bidzie prąd, wynosi około 50 kim. 
.Władze japońskie twierdzą, że podjęły 
kroki mające zapobiec niepotrzebnym 
ofiat om. 

Japońskie piacówk' na granicy kon
cesji angielskiej zatrzymały 18 chińs
kich handlarzy jarzyn, których następ
nie /.musiły do klęczenia rzędem na u-
licy. 7-iu handlarzy chińskich po kilku
godzinnym klęczeniu w skwarze zmar
ło wskutek udaru s'oiiecznego. 

Tientsin, 19 czerwca. 
(PAT) Jak donosi Ag. Reutera z 

Ticiitsinu, władze japońskie miały zwró 
cić się do urzędników chińskich, zatruci 
nionych na terenie koncesji brytyjskie] 
z żądaniem opuszczenia służby pod 
groźbą kary śmierci dla urzędników 1 
członków ich rodzin. 

Wielu z urzędników zamieszkują 
cych poza koncesja brytyjską zdecydo 
wanych jest ustąpić wobec tych gróźb. 

Tokio, 19 czerwca. 
(PAT) Agenc«a , Dome." donosi, Iż 

japońskie władze wciskowe złożyły 
dziś protest u brytyjskich władz mors
kich w Szanghaju przeciw wyładowa
niu przez kanonierke brytyjską „Scradb1 

towarów w porcie Wuhu i zachowaniu 
się marynarzy brytyjskich przy tej o-
kazji. 

Protest Japoński głosi, Iż dnia 14 b. 
ni. kanonierka „Scrab" bez uzyskania 
pozwolenia japońskich władz wojsko
wych wyładowała w strefie niedozwo
lonej skrzynię z towarami przeznaczo
nymi dla jednej z firm angielskich. 

Przybył na miejsce patrol japoński, 
przeciwko któremu załoga kanonierkl 
wymierzyła karabiny maszynowe. Wła 
dze japońskie domagają się w swym 
proteście gwarancji przeciw podobnym 
zajściom na przyszłość. 

Tokio, 19 czerwca. 
(PAT) Amerykański charge d'alfal-

res Dooman odbjł dziś rano konferen
cję z szefem sekcji amerykańskiej w ja

pońskim ministerstwie spraw zagranicz 
nych. 

Dyplomata amerykański zakomuni
kował oficjalnie rządowi Japońskiemu 
deklarację Cordcll Hulfa, w której ame 
rykański sekretarz stanu proponuje po
średnictwo konsula generalnego Sta
nów Zjednoczonych w Tientsinie w li

kwidacji zatargu japońsko-angielsklego 
oczywiście o ile zainteresowane rządy 
wyrażą życzenie. 

Bezpośrednio po rozmowie z Yoszi-
zawą, szefem sekcji amerykańskiej, Do
oman przyjęty był przez ministra Arl-
tę. Wiadomość o tych rozmowach dala 
podstawy prasie do czynienia najroz

maitszych domysłów na temat ewenfl* 
alnej mediacji Stanów Zj. 

Pomimo oficjalnego stanowiska rza-
du japońskiego, które wykhcza miesza 
nie się trzecich mocarstw w ten zatarfr 
opinia japońska uznaje, iż Stany 
dnoczone są jedynvm naturalnym arb'' 
trem w tym wypadku. 

Oświadczenie Chamberlaina 
Czy rząd bryty ski wyśle okręty wojenne do Tientsinu? 

* * . . . . . . . . _ -11 . I ......I. f . . - , 1 H„lllav ..r>i..ir>ii7 c l r » W Londyn, 19 czerwca, stycznej rewizji przy barierach i odby 
(PAT) Odpowiadając w Izbie Gmin wa się przy tym w sposób nleuręgulo 

na kilka interpelacji premier Chamber- wany Natomiast naitarg WW t̂e! FO

0":! 7 ^ U ; " S ^ z ' RVDEM"iaporiŝ  

nach. Lord Haliiax zobaczy się 
dzisiejszym z ambasadorem JaoonsK"'']e 

ambasador brytyjski w Tokio starą -

sinie następującą deklarację: 
Dn. 15 czerwca tłum spędzony przez 

chińskich i koreańskich agitatorów ze
brał się na zewnątrz koncesji brytyj
skiej. Oddział piechoty brytyjskiej wy
słany został dla udzielania poparcia bry 
tyjskiej policji miejskie], ale został wy
cofany, gdy tłum zmalał mnie] wiece] do 
200 ludzi. 

Ograniczenia ruchu przy barierach 
mostowych w Tientsinie trwają nadal. 
Wszyscy obywatele brytyjscy są za
trzymywani przy tych barierach i pod
dawani jaknajściślejszej rewizji, w nie
których wypadkach są narażeni na znie
wagę. 

Dowóz łatwo psuących się artyku
łów żywności oraz lodu do koncesji bry
tyjskiej ulega zwłoce wskutek rygory 

są dostarczane normalnie. Na razie nie 
zachodzi konieczność żadnych specjal
nych zarządzeń. 

Z rana 18 czerwca dwa brytyjskie 
statki żeglugi przybrzeżne! podpłynęły 
w górę rzeki do Tientsinu, przy czym 
nie były zatrzymane, ani rewidowane. 
Naogół jednak statki brytyjskie, w tej 

Jak już oświadczyłem we czwartek, 
brytyjski utrzymuje jaknaśclślejszy k 0 ? 
takt z rządem francuskim i ameryk8" 
skłm. . 

Na zapytanie co do wysłania brvTVT 
skich okrętów wojennych do Tlentsl'''; 
parlamentarny podsekretarz stanu ad" 
ralicji Lewellyn wyjaśnił, że wobec 
wielkiej głębokości wody "NAJWIĘKSZA liczbie holowniki I trawlery, są zatrzy-1 wieiK.ei g.ęnoKosci wouy n a . ™ . - - ^ 

mywane i rewidowane przez japońskie, okrętem wojennym, który mógł cio c 

i n y w a i i « 5 i i c w i u u „ a „ T l A n ł e l n n e.sł kotltrtoroedO^ fli, 
władze wojskowe-

Rząd J. K. M. 
rząd japoński podziela jego pragnienia 

aż do Tientsinu jest kontrtorpedo^. 
przekonany jest, że !„Lowestoi", który Obecnie się tanii* 0 

: duje. Najbliższym punktem, do W\.,n. ci podziela jego pragnienia' duje. Najbliższym 
nie rozszerzania zakresu sporu, lub zao- mogłyby dopłynąć większe okręty * d 

strzania już dość trudnej sytuacji. Rów- jenne jest miejsce oddalone o 38 fldl % 
nocześnie jednak rząd brytyjski w pełni Tientsinu. Obecność okrętów woJen'!Vi. 
zdaje sobie sprawę z reakcji obecnego w tym punkcie nie miałaby jednak za° 
sporu na sytuację Innych koncesyj bry- nego znaczenia, 
tyjsklch I międzynarodowych w Chi-

i 

Bzdury i bezczelne łgarstwa niemecKje 
„Berliner Boersen Zeitung" i „Ost-Deutsche Morgenpost' 

pobiły rekord... głupoty 

E X P R E S S 
W l E C Z O R N y 

podaje o godz. 12 w południe 

najnowsze 
wiadomości 

polityczne 

' B e r l l n ' l 9 c z e r w c a - Icza dziennik: „Jeśli chodzi o Litwę, 
(PAT) „Boersen Ztg. sugeruje dziś , trzeba dać jej pewność, że pjzejdzie 

w bezczelny sposób polskie zamiary w ona przez okres burzy z nieogranlczo-
stosunku do Litwy. Powołuje się przy | n ą wolnością i samod/lemościa". 
tym na rzekomą „politykę okrążająca'-, Berlln, 19 czerwca, 
posługując się znanym już niemieckim ! (PAT) Bezkonkurencyjny rekord 
systemem „wilka w owczej skórze", bzdurstw bile poniedziałkowa „Ost-
Mówi o życiowych interesach, które Deutsche Morgenpost" w artykule, sta-
Polska posiadaćby miała u swoich mniej rającym się dowieść, że Folacy nigdy 
szościowych sąsiadów i które zabezpie nic byli i nie będą narodem aorsklm. 
czyćby jej miały bezgran.czną swobo-1 „Handel na Morzu Czarnym — pisze 
dc- , 'dziennik — trwał tak diugo, oóki Pols-

! niewiarygodną prawie czelnością ka dzierżyła w rakach swycb ten han-

ną normalną drogą raiisu n f ' * 
polskiego węgla była >y UAI». tiic 

„Polska — kończy dziennik - jo 
pragnie budować nad morzem, P': prP 
out tylko zniszczenia. Chce zJ-'^j dn1'' 
sv Wschodnie, szu cdi ki Goti i ' kł< 

oświadcza „Beri. Boersen Ztg.", Iż w 
sferach litewskich panować ma wzra
stająca troska, gdyż na podstawie włas 
nego doświadczenia historycznego, jak 
i ostatnich wypadków giozić mi ze .tro 
ny Polski Litwie wielkie niebezpieczeń
stwo. Zapominając przy tym widocznie 
o grabieży ziemi kłajpedzkiej oświad-

dei prowadzony przez kupcOw ze Lwo
wa, który — ciągnie bez zająknieni? 
„Ost-Deutsche Morgenpost' -• od stu
leci był „miastem niemieckim". (!!!?) 

Eksport węgla ze oleska do Gdyni 
przez magistralę koiojową jest • - zda
niem dziennika—sztuczny. Z rozbraja
jącą szczerością stwierdź on, że Jedy-

sy Wschodnie, szu cdi ki Goti. 
skie Bernhoim i La<and, edyż te i"1* J Z I 
stać się mają bazą dia pc'?!.' 0!' 
podwodnych, które następnie nle»c 

zniszczenie naiodoni stiŁiednlm" 

Zgon wdowy po Fa 
Perlu 

WARSZAWA, 19 
(PAT) W dn. 18 b. m. zmarł? P 

resa Perłowa (pseudonim 
wdowa 
życieli 
P. P. S.. redaktorze „Robotnika , 
sach niewoli I w Polsce Niepodleg**' 

Tcre'" 
'erlowa (pseudonim ząl° 
po Feliksie Perlu, jednyJJ' « 
I najwybitniejszych o*1' 

i_i.. i>
 v Ti 

fc* 
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A T A K U J E 
ciągu ostatnich dni światowa sy-j 

t U a cja zmieniła się o tyle, że po majo
w i ofenzywie państw demokratycz-
nVch widzimy z kolei kontrofenzywę 
•»osl". Nacisk następuje nie w jednym 
miejscu, ale odrazu w kilku punktach 

już nie Europy, ale kuli ziemskiej. 
Przede wszystkim z największą 

próżnością zarysowały się wiązania, 
uczące problemy Dalekiego Wschodu 
2 Europą, Ofenzywa japońska na kon
c i e angielskie w Chinach jest niewąt
pliwie, jeśli nie sprowokowana przez 

razie 
z ich poli-

Nierncy i Włochy, to w każdym 
^ h a r m o n i z o w a n a 
tyką. 

Hasło japońskie „Precz z Azji z 
b,ałymi diabłami!" (pod tym hasłem 
°dbywa się cała wojna w Chinach) 
Gromnic 1 1 c u 1 e z rasistowskimi 
jajami Hitlera 1 Mussoiinlego!... S o-
] ' d a r n o ś ć b i a ł e j r a s y do
tychczas niezmiennie obowiązująca, na-

w czasach rozterek europejskich 
a'bo podczas wojny japońsko - rosyj-
%kkl dziś pękła raz na zawsze w obll-
?2U ludów azjatyckich. Jakie będą 
k o n s e k w e n c j e tego, dziś prze-' 
Widzieć się nie da. W każdym razie bę-\ 
d a- one o wiele dalej sięgające, aniżeli 
si(>Knąć może umysłowość polityków 
S D r z y m i e r z o n y c h dziś z Japończykami 
Przeciwko Anglikom. 

Na razie wróćmy jednak do chwili 
e c nej i do wydarzeń aktualnych. 

Akcja japońska jest w oczach nie 
^'ecko - włoskich zwykłą d y w e r-
8 ' Trzeba odwrócić uwagę Londynu 
o d spraw europejskich, skierować ja 
n a Daleki Wschód (może wraz z flotą), 
a Wedy łatwiej będzie „pokojowo" zło-

w Europie jakiś nowy smaczny ką-
S e k — może G d a ń s k a może W ę-
8 r y, może J u g o s ł a w i ę , a 

P o r t u g a l i ę... Albo np. 
" u J a t w 1 ć" jakieś nowe Monachium 
p r 2 e z szantaż w Azji... 

* * 
Jesteśmy świadkami otwartej, akcji 

I ^ ą t a kominternowskiego, a metoda 
R

 r°ny, zastosowana przez imperium 
grytyjskie jeszcze nie jest widoczna. 

l3d pewne wrażenie siły niemiecko-
, a p °ńsko - włoskiej, a słabości anglel-

k , e l . Jednakże jest to i l u z j a . Wfa-
a n i y znów do dawnej tezy: tam, gdzie 
angażowane s ą żywotne prawdziwe 

C e r e s y Imperium Brytyjskiego nie bę-
* i e żadnych zawstydzających kompro-

l 8 °w, ani poważnych ustępstw. 
Odwrotnie, wystąpienie prze-

n j k o koncesjom angielskim w Tientsi-
, l e i Amoi mogą jedynie doprowadzić 
° wprowadzenia w grę na Dalekim 

^schodzie i Stanów Zjednoczonych. 

taki"6 j e s t ' z e A m e f y k a n , e d ° P u ś c i d o 

j j l ( , e l sytuacji, aby znaczenie Anglii na 
a , e kim Wschodzie zostało osłabione 
* korzyść Japończyków. Stany Zjedno-
° n e zdają sobie sprawę z tego, że 
0 ź n i e j p r z y s z ł a b y kolej 

a n>e same. 

wały „osi" mają zwykle taki skutek, ^e! 
wzmacnia się i tężeje opór świata prze-| 
ciwko nie]... 

Grając na potężnym instrumencie po
lityki światowej „oś" nie zapomina o 
„ m n i e j s z y c h " s p r a w a c h 
l o k a l n y c h . Nie będziemy poru
szali tu wszystkich problemów, aczkol
wiek w dalszym ciągu najaktualniejsze 
są sprawy Gdańska, Słowacji i wzmoc
nionego nacisku na Węgry. Wydaje się 
jednak, że we wszystkich tych trzech 
sprawach Niemcy chcą w dalszym cią
gu prowadzić tylko taktykę męczenia 
i szarpania nerwów. 

Wyłoniła się jeszcze jedna sprawa, 
chociaż bardzo ukryta: p a ń s t w 
b a ł t y c k i c h . Powagę tej sprawy 
uzmysłowiła szczególnie podróż łotew
skiego min. spraw zagranicznych, p. 
Muntersa, do Berlina i udzielony przez 
niego później wywiad prasowy. Nie
stety, trzeba przyznać, że p. Mtmters ze 
swoją demonstracyjna, wiarą w p o-
k o j o w o ś ć H i t l e r a ogromnie 
przypomina panów w rodzaju Hachy i 
ChvalkowskIego... 

Istota rzeczy przedstawia się tak: 
Rosja pragnie gwarantować niepodleg
łość i nienaruszalność państw bałtyc
kich przeciwko agresji. Wielka Bryta
nia nie chce się obligować. Państwa 
bałtyckie wołają wielkim głosem, że 
pragną być neutralno i żądają, aby im 

nikt nic nie gwarantował wbrew Ich 
własnej woli, bo może im to przynieść 
tylko szkodę, a nie korzyść. 

W teorii jest to słuszne i teoretycz
nie Polska stoi na tym samym punkcie 
widzenia: żadnych gwarancyj, żadnych 
układów bez woli zainteresowanego 
państwa. 

Praktycznie jednak zdają sobie 
sprawę zarówno w Warszawie, jak i w 
Londynie z tego, iż pomimo wszclkicb 
paktów o nieagresji, pewnego piękne
go poranka pikelhauby mogą znaleźć się 
na ulicach Rygi j a w n i e albo pod 
byle m a s k ą protektoratu, czy „na
rodowego" rządu łotewsko - faszystow-
sklego. Co będzie wtedy? 

Rosja niewątpliwie uznałaby to za 
moment niebezpieczny dla siebie, albo
wiem państwa bałtyckie — to otwarta 
brama wypadowa na Leningrad i całą 
północ Rosji, a równocześnie — to osta
teczno zamknięcie wpływów rosyjskich 
na Bałtyk. A co byłoby, gdyby Niem
com udało się w jakikolwiek bądź spo
sób usadowić się na Łotwie i w Finlan
dii?... Jak byłoby wtedy z automatyz
mem pomocy przewidzianej w projek
cie paktu angielsko - sowieckiego? 

Nie są to sprawy bynajmniej obojęt
ne j dla Polski. Sfera państw bałtyc
kich jest 1 dla nas słerą najpoważniej
szych zainteresować gdyż Polska nie 
da się zajść od północy — od Łotwy 
i Litwy. 

Jak widzimy sprawa jest bardzo tru
dna. Próby jej rozwiązania w sposób 
scholastyczny — na wszelki wypadek 
nie powiodą się. Nie ma teraz formuły, 
któraby mogła uzgodnić wszystkie po
stulaty Rosji, Anglii i Polski w sprawie 
np, Łotwy a równocześnie wykluczała 
taką rzecz, jak gwarancje przez Rosję 
sowiecką panującego obecnie na Łotwie 
ustroju politycznego. 

Trzeba będzie odczekać. Same wy
padki podyktują dalszą taktykę. Zresz
tą, wszystkie poczynania bloku pokojo*. 
wego miały taki sani przebieg. Są one 
wynikiem konieczności i uzmysławiają 
rzeczywiste układy stosunków, a nie Ja
kieś fantastyczne plany. 

Dlatego trzeba będzie się znów uz
broić w cierpliwość. Aktywność „osi" 
będzie wzbudzała p o z o r y s i ł y . 
Pasywność bloku pokojowego tworzyć 
będzie i l u z j ę s ł a b o ś c i . Jest 
to, jak powiedzieliśmy już, optyczne złu
dzenie, z którego trzeba sgbie zdać 
sprawę, aby wyzwolić się z kompleksu 
defetystycznego. 

Pomimo wszelkich trudności konso
lidacja bloku pokojowego posuwa się 
naprzód i transakcje z tym związane, 
będą dokonane pomimo targów. Może 
nawet lepiej jest, że tempo Jest powol
niejsze: robota dokonana będzie solid
niej i odporniej na wszelkie nieprzewi
dziane jeszcze zadan-a tego bloku. 

O. 

LiLwidacfe policji czesłfief 
I CZESKIEGO MINISTERSTWA SPRAW WEWNĘTRZNYCH 

SZYM ETAPEM HRWSDACFI PROTEKTORATU PIERW-
Praga. 19 czerwca. 

Przyjazd szefa Gestapo, Himmlera, 
do Pragi ma na celu całkowito podpo
rządkowanie policji czeskiej oraz cze
skiego ministerstwa spraw wewnętrz
nych w protektoracie władzom niemie
ckim. Ma to być pierwszy etap likwi
dacji protektoratu, przygotowujący cał

kowite podporządkowanie Czechów in
teresom Trzeciej Rzeszy zdecydowany
mi i ostrymi zarządzeniami, paraliżują 
cynii coraz silniej rosnące próby oporu 
i buntu na terenie protektoratu. 

Komendant'wojskowy w Morawskiej 
Ostrawie wydał rozkaz, zakazujący 
używania haseł „niezgodnych z duchem 

Bomba w kawiarni żydowskie 
Sprawców — |ak zwykle — nie ujęto 

Tymczasem połączone siły angto-
at t ,«i-ykańskle są absolutnie panem Ocea 

Wielkiego i Japonia nie może się na 
" l c « niczego innego dorobić, aniżeli 

U z8ocąceJ klęski. 
D Ĵ 0 wie, zresztą, czy prowoka^le ja-

nskje w Chinach nie usprawnią 
w

 D % r a c y angielsko - rosyjskiej i czy 
g ułatwią obecnych rozmów mr. 

r ang a w Moskwie? Łobuzerskie ka-

PRAGA, 19 czerwca. 
(PAT) W jednej z kawiarń w dziel

nicy żydowskiej w Pradze w nocy wy
buchła petarda. Na skutek wybuchu 4 
osoby zostały ciężko ranne, a 15 lżej. 
Lokal został doszczętnie zniszczony. 

Mnożą się stało wypadki wybuchu chów 

maszyn piekielnych, które nieraz pocią 
gają za sobą ofiary w ludziach, wywo 
łując wśród ludności miasta zrozumiale 
zaniepokojenie. Na uwagę zasługuje 
fakt, że dotychczas nie udało się ująć 
ani jednego ze sprawców tych wybu-

L I C E U M ( i L - f i i J i . ) 
G I M N A Z J U M 

S Z K O Ł A P O W S Z E C H N A 
Zgromadzenia Kopców m. ŁorJz 

u l . P r e z . N a r u t o w i c z a 6 8 . - T e l e l . 1 1 5 - 3 1 
przyjmuje zapisy kandydatów. „ , , „ 

Egzaminy od 22 czerwca rb, 
n t o n i ldźkomski 

Aresztów inie szpiega nlemieekTego 
w pobliżu kanału Panamsklego Balboa (strefa Kanału Panam 

skiego), 17 czerwca. 
tUnited Press) Amerykańska żandar

meria wojskowa, strzegąca kanału Pą-
namskiego, aresztowała Niemca nazwi
skiem A. Bender za przekroczenie ogro
dzenia, ustawionego ze względów woj- państwa. 

skowych. 
Propozycję zwolnienia aresztowane

go za kaucja władze odrzuciły. Bander 
pozostaje w areszcie śledczym do zakoń
czenia śledztwa. Jest on podejrzany o u-
prawianie szpiegostwa na rzecz obcego 

protektoratu". Hasła te są treści nastę
pującej: „Zostajemy wierni", „Prawda 
zwycięży", „Benesz nie śpi". 

Praga. 19 czerwca. 
(PAT) Po wydaniu przez władze nie

mieckie zakazu organizowania na tere
nie Czech i Moraw wszelkich imprez 
sportowych, odebrano Czechom ostat
nią możność zbiorowego manifestowa
nia swych uczuć narodowych. 

Bezwzględność idzie w tym kierun
ku tak daleko, że zabroniono również 
manifestacji o charakterze religijnym. 
Tak np. zakazana została uroczystość 
poświęcenia sztandaru, która się miała 
odbyć w kościele św. Ludmiły w Pra
dze. 

Wszystkie natomiast organizacje 
niemieckie w Czechach i na Morawach 
z organizacją NSDAP na czele urządza
ją ze wzmożoną energią wszelkiego ro
dzaju manifestacje propagandowe, za
równo w Pradze, Jak i na prowincji. 

W ubiegłym tygodniu, jak już dono
siliśmy, odbył się w Pradze pod protek
toratem protektora Neuratha „Tydzień 
kultury niemieckiej". W dniach od 23 
do 25 bm. zorganizowane będą w lgła-
wie, t. zw. niemieckiej wyspie języko
wej na Morawach, wielkie uroczysto
ści, których zadaniem ma być manife
stowanie rzekomej wiekowej przyna* 
leżności tych ziem do kultury niemiec
kiej, | 

Samolot wylądował 
na dachu spichlerza 

Królewiec, 19 czerwca. 
(PAT) W Królewcu samolot wojsko

wy wyładował wczoraj przymusowo na 
szerokim dachu Jednego ze spichlerzów. 

Samolot na skutek defektu zmuszony, 
został do lądowania w środku miasta. 
Pilot, szukając dogodnego miejsca wylą
dował w końcu na dachu jednego za 
spichrzów królewieckich. Samolot zosta! 
częściowo rozbity, jednak dwóch człon
ków załogi wyszło z katastrofy ht% 
szwanku. 
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Wywiad z ministrem Beckiem 
Jak wygląda pułkownik i minister. —Tajemnica zwięzłej mowy. - Stosunki Polski 
z Rosją. — Jak to było z żądaniami niemieckimi? — Ribbentrop, zły duch H tlera 

Raymond Recouly, dziennikarz i pu- i obecnego naprężenia. Minister Beck, 
blicysta francuski, reporter polityczny , „uosobienie umiaru i ostrożności" wy-
wielkiego tygodnika paryskiego „Grin 
goire" zamieszcza na czołowym miej
scu wywiad z ministrem Beckiem. 

Interesującym jest przede wszyst
kim sam portret polskiego męża stanu, 
jak go odda? dziennikarz francuski: 

„O oznaczonej godzinie dokładnie co 
do minuty, z punktualnością żołnierza, 
przyjmuje mnie minister w swym oka
załym salonie, który nie ma w sobie 
nic z biura. Ani biurka, ani akt. Siada-' 
my obok siebie, za małym stolikiem, w 
wygodnych fotelach. 

Wysoki, smukły, suchy jak chart, o 
rysach wyrazistych, bardzo elegancki o 
elegancji wysokiej próby, dobrze ubra
ny — niczym „gentleman brytyjski", 
ale mający dużo szyku — sprawia min. 
Beck wrażenie człowieka energii utajo
ne) i rozkurczonej, ale gotowej napiąć 
się w każdej chwili. Wyczuwa się rów
nież, że żołnierz, tkwiący pod naskór
kiem, gotów, w każdej chwili wyłonić 
się z pod tej postaci cywilnej. 

Pułkownik mówi głosem spokojnym, 
chwilami prawie cichym, łagodząc ak
centy: mówi bez uniesień Finezja jego 
uwag nie pozbawiona jest pewnej dozy 
ironicznego dowcipu — swoistego hu
moru, różniącego się od humoru brytyj
skiego i od francuskiej żartobliwości. 

Dziennikarz zaczyna od mowy pana 
ministra. 

— Przeczytałem raz jeszcze — mó
wi — przemówienie pana ministra" ar- kły 
cydzieło zwięzłości i trafności. Mam | ' w dniu 15 marca 

powiedział się w tej sprawie, wobec 
swego gościa kilku słowami „bardzo 
znaczącymi". 

Reporter francuski twierdzi, że nie 
może ich publikować, ale na podsta
wie rozmów, jakie odbył w Warszawie, 
przedstawia w następujący sposób „sce 
nariusz" wypadków. 

„Jest rzeczą niemal pewną — pisze 
p. Recouly — że przekraczające wszel
kie granice żądania Niemiec w stosunku 
do Polski nie zostały wystosowane na
gle. Nie wyszły, zbrojne, z mózgu Rib-
bentropa, Jak Minerwa z mózgu Jupi
tera. 

Pod koniec roku ubiegłego p. Lipski, 
od lat ambasador Polski w Berlinie, 
persona grata na gruncie niemieckim, 
był o nich najpewniej zgruba poinfor
mowany. W styczniu r. b. pułkownik 
Beck udaje się z wizytą oficjalną do 
Berchtesgaden. Wierny swemu zwycza 
jowi — Fuchrer mówi nieskończenie 
więcej niż słucha, co bynaimniej nie ra
ziło pułkownika, który woli słuchać, niż 
mówić. Von Ribbentrop przybywa po
tem osobiście do Warszawy. 

Polacy znają już wtedy niewątpli- • go wizja 

Trzeba stwierdzić, bo ma to znaczę 
nie zasadnicze, że Polska podjęła tę 
ważką decyzję odmowy Niemcom, li
cząc tylko na swe własne siły, bez za
sięgania niczyje] rady, choć decyzja ta 
mogła za sobą pociągnąć wojnę. 

Gwarancje brytyjskie 
Gwarancje brytyjskie i zabezpieczę 

nia francuskie nastąpiły dopiero póź
niej. 

Jeśli wziąć pod uwagę ten bieg wy
padków — już samo ich następstwo wy 
kazuje, w sposób dostatecznie jasny, 
motywy, jakie powinny i jakie mogły 
wpłynąć na stanowisko niemieckie. 
Oszałamiający i nieoczekiwany sukces 
polityki hitlerowskiej, opartej na groź
bach i zastraszaniu — upoił kierowni
ków dzisiejszych Niemiec—Hitlera i je
go głównego doradcę Ribbentropa, któ
ry wywiera nań wpływ z dnia na dzjeri 
mocniejszy i niebezpieczniejszy. Obaj 
s t r a c i l i g ł o w y . Któżby zresztą 
conajmniei głowy w ty cli warunkach 
nie stracił? Ribbentrop, umysł awantur 
niczy. ryzykant gotowy na wszystko— 
pcha Fuehrera naprzód, byle dale?. Ję

ku do Polski mniejsze, niż w stosunku 
do Anglii. 

Niemcy przeliczyły sl( 
Niemiec lekceważy Polaka, i j w , a ^ 

go za istotę drugiej kategorii, ktOf J 

zdolności zamykają się w rozrodczość-
O tym „króliku polskim" wspomina o* 
czywista tonem wzgardliwym, „ w l °ń 
krotnie w swych „Pamiętnikach" v 0 

Buelow. 
Ten szereg fałszywych osądów VJ' 

jaśnia długą listę przerachowań, nieP 
wodzeń 1 rozczarowań, jakie przeży" 
obecnie polityka niemiecka. 

Polacy są rozsądni i subtelni. Nie'1? 
cy znają ich słabo, ale zato oni z" 8 ' 
Niemców doskonale. Opłacili tę znao-
mość. Wyczuli prawdziwe uczucia. Ja 
kie do nich żywił wielki sąsiad za
chodni. 

Potężna fala germanofobli pty n i e.„j' 
becnie przez kraj. Trzeba być na nuej 

scu. by ocenić jej nasilenie. h i 
Kierowana przez ludzi ostrożny c n

a 

o zimnej krwi — Polska, stale umacj1, 
jąc swą armię. Już dziś bardzo d ° M v 

o wiele lepsza niż o tym przywyk"?1"-, 
lal tw 

nie 
sądzić, pozostaje i pozostanie nadal 

! euronejskiej swych pozycjach — zdecydowana "» 
Gdzieżby miał r u l s t n n i ć n W p c r n ?P «WVHI n r a w zaS3u 

rzeczywistości 
wie, przynajmniej w głównych zary- . 'est bardzo ograniczona. Gdzieżby miał odstąpić niczego ze swych "nraw zasa 
sach, żądania niemieckie. Odpowiedź iej, u licha, nabyć zresztą? Zna tylko n\Ó7voh 

Polska, na swej własnej skórze, 
czuła fałsz I chytrość polityki nlein'^ 
kiej. Po pięcioletnich próbach "ŚP'e!L 

jest napewno dla Niemiec mało zachę- ! Anglię i Francie, i to zgruba, powierz-
cająca, gdyż Ribbentrop, co stwierdza- ! downie jedynie. Jest pewien, że Fran-
ją liczni świadkowie naoczni, opuścił c'a nie uczyni nic, nie noruszy małym 
stolicę niezadowolony, a nawet wścle- nalcem bez zgody Anglii. W Stosunku 

: <'o tei ostatn'ei żywi ni*n9Wifć jeszcze 
nieoczekiwany "'żs^.ecw autoramentu, niż jest 'ego no-

wrażenie, że rzecz została rozmyślnie , nagły zamach na Czechów I zniszczenie "arda rMa tego k«-ahi. Nienawiść jest iuż 
skomprymowana i zredukowana do rze- ich państwa. Niemcy zabierała Kłajpe- sama przez się bardzo złym doradcą, 
czy najistotniejszych ze stopniowym e- ;de i jednocześnie kierują do Polski, tym Gdy łączy się z nią pogarda, osady, ja-
liminowaniem wszystkiego, co dodatko ; razem w snosób Już całkiem wyraźny,. kie z tego wynikają, sa zgangrenowano 
we i co uboczne tak, aby pozostał tvlko i swe żądania: występują ostro. zgorv 1 przenoîone najgrubszymi błę 
cościec I mięśnie, zupełnie bez tłusz 
czu. 

— Przejawiło się tu — odparł u-
śmiechając się minister — dawne przy 
zwyczaienie zawodowe oficera sztabo
wego, dyktującego rozkazy, z koniecz
ności dokładne i zwięzłe, pozbawione 
zupełnie frazeologii... 

Pan minister wyjaśnia potem swe 
stanowisko tak doskonale sprecyzowa
ne w tednym zdaniu: „Polska od Bał
tyku jdepchnać słę nie da". Mówi po-
tjśr, o swym Wielkim Nauczycielu — o 
Marszałku Piłsudskim. Wykłada dzien
nikarzowi podstawy — od lat niczmien 
ne — polskiej polityki niezależności i 
równowagi pomiędzy obu sąsiadami. 

Polska wobec rozmów 
anglo-sowieckich 

— Pragniemy - j kończy pan mini
ster — pozostawać z każdym z naszych 
potężnych sąsiadów w dobrych stosun
kach, ale jesteśmy zawsze gotowi bro
nić naszych praw podstawowych. 

— Ta definicja — zauważa dzienni
karz, — bardzo jasna, bardzo wyraźna, 
precyzuje, jak się wydaje, stanowisko 
Polski wobec negocjacyj angielsko-ro-
syjskich, toczących się obecnie pomię
dzy dwoma rządami, a do których przy 
łącza sie również Francja. 

— Nie inaczej — potwierdził mini
ster Beck. — Nie żądaliśmy niczego i 
o nic nie zabiegaliśmy w tym wzglę
dzie, choć byliśmy zawsze dokładnie 
informowani o pertraktacjach. Wiemy 
sami najlepiel. na jakiej bazie oprzeć 
nasze stosunki z Moskwa. Stosunki te 
są dziś takie, jakje w naszym pojęciu 
być mogą 1 być powinny. Zawarliśmy 
ostatnio z rządem sowieckim umowę 
handlową, zadawalającą nas całkowi
cie. Sprzedajemy i kupujemy w Rosji 
pewne produkty: Rosjanie czynią to sa
mo. Utrzymujemy z nimi stosunki dobre 
go sąsiedztwa, wystarczające nam cał
kowicie. Nie odczuwamy potrzeby na
dania im innego charakteru. 

Dziennikarz francuski zastanawia 
się dalej nad historią stosunków polsko-
jiiemieckicH, zwłaszcza nad genezą ich 

Polska odpowiada odmownie i zde
cydowanie. 

danii. 
Błędy te nie były napewno w stosun żfdanla niemieckie. 

« k ' » . ^ ^ . ^ — -

i ugłaskania Polski — Hitler, gdy tytyj 
uznał za właściwe wystąpić przcci^ 
niej, zmienił nagle front, wyjawi' s V f 

apetyty i ogłosił, że Polska, jego da^"' 
nrzyjaciółka, iest wrogiem Nlem|e 

Nr. 1". 
Toteż Polska — kończy dziennika^ 

francuski — nie ustąpi. Wie bowlej 
że każde ustępstwo sprowokuje no"fl'e 

Trąba powietrzna zniszczyła miasto 
podczas zabawy ludowej. — Dotychczas nie ustalono 

liczby zabitych i r a n n y c h Anoka (St. Minnesota), 19 czerwca. 
(United Press). Podczas gdy niemal 

cała ludność m. Anoka brała udział w 
zabawie ludowej na głównym placu, 
miasto nawiedzone zostało przez burzę 
I trąbę powietrzną, która zniszczyła 
większą część domów. Liczba zabitych 
i rannych trudna Jest do ustalenia. 

Z pośród gruzów domów wydobyto 
II zwłok. Liczba śmiertelnych ofiar jest 

jednak napewno znacznie większa. Raii' 
uych naliczono dotychczas przeszło 200 
Zniszczeniu uległa część miasta, obej 
mująca 5 ulic na długości około S kim. 

Oberwanie chmury, które przyszło! 
po trąbie powietrznej, powiększyło tyl
ko chaos i utrudniło akcję ratunkową. 
Ulice zasypane są .gruzami, tak, że dru
żyny ratunkowe nie wszędzie mogły się 
dostać. Dla akcii ratunkowej zmobilizo

wano gwardię ratunkową, a z ^ j 0 . 
apolis przybył pociąg ratunkowy. | e. 
zący lekarzy, środki opatrunkowe. 

'i karstwa i t. p. i sz 

MIDAR", działają skutecznie, przy 
obstrukcji, nadmiernej otyłość1- i 
zlej przemianie materii. Złota „AS 
MIDAR" działają również kojąco. 
Torebka ziół „ASMJDAR". w ce
nie 25 groszy, do nabycia w każ
dej aptece i drogerii. ^ 

• • • • • • • » » • • » • 4 < X * ~ » < 

Wysiedleńcy okupują lokal 
komitetu opieki nad uchodźcami 

Warszawa, 19 czerwca. 
W dniu dzisiejszym do biura główne

go komitetu uchodźców z Niemiec w 
Warszawie przy ulicy Długiej przybyło 
kilkuset wysiedleńców z żądaniem wy
płacenie im zapomóg. 

Ponieważ komitet wobec zupełnego 
wyczerpania funduszów nie m'ógl 

lić wsparć, uchodźcy pozostali w biurze 
i okupują lokal. Położenie wysiedleńców 
jest tragiczne. Wielu z nich głoduje. 

Komitet przy współudziale innych or
ganizacji społecznych ma podjąć wielka 
akcję pomocy dla uchodźców pozbawio
nych w tej chwili' jakiejkolwiek opieki. 

Wobec olbrzymich rozmiarów z
u . 

czenia. przez długi czas z pośród * 
zów odzywały się Jęki i wołania 0 

moc. Szpital szczęśliwie nie zosta* -̂ y 
szczony, ale wskutek wielkiej "po
rannych musiano urządzić szpj t a l ^. 
mocniczy, a początkowo rannych ' ^ 
dano na ziemi przed gmachem szj^ 

Fer*e w sądownictwa 
trwać będą od 15 lipca 

do 1 września 
Warszawa, 10 czerwca- j. 

Na podstawie rozporządzenia n^e-
stra sprawiedliwości, latem w r o k l j 0 \ V ' 
żącym zarządzone będą ferie w s a < L c a 
nictwie i palestrze na czas od 15 » " 
do końca sierpnia r. b. , r 0 z 

W tym okresie przerwane będa ^ , 
prawy w wydziałach sądownictwa ,by 
wilnego, natomiast procesy karne o ^ , 
wać się będą bez przerwy, jednakże ^ 
sje wyznaczane będa tylko 2 - 3 ra*. 
ciągu tygodnia. 

Dziennikarze litewscy 
zaproszeni do Polski 

Warszawa, 19 c z e r e p , 
(PAT) Związek Dziennikarzy ' ^ y 

wystosował do Związku Dzienni* ja 
Litewskich zaproszenie do ° a. % v y 
przez grupę dziennikarzy litewskie 
cieczki do Polski. . s ^ 

Związek Dziennikarzy LiteN . e 0 -
zaproszenie przyjął. Wycieczka 
nikarzy litewskich odbędzie sie w 
szęj połowie lipca, Ił. i , 
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Dniu 20 czerwcu 1W5 roku w czasie 
Pogrzebu pięciu puk GLYI li w czasie zajść 
W dniu Ifi czerwcu TEGOŻ roku na ul. Ła-
giewi:ic':!i j , w którym brało udział ponad 
50 tysięcy niepodległościowców z 10-ma 
czerwony nu i l-r:u czarnymi sztandara
MI, doszio r.u ULICY Ogrodowej miedzy 
Zachodnia u 'ftowomiejska do starcia z 
HOZUKAMI, w momencie walki nierównej, 
kiedy Z icdn'.'j strony padały liczne strza
ŁY A Z drtadej zaledwie kamienie — jed
na Z trumien, niesionych w orszaku Po-
Ęhcbowym otwarła sie i trup zabitego 
Ijpbóir.iku wypadł na bruk. Mimo nacisku 
Moska1! udu'o 4Q robotnikom odeprzeć 
kozaków i policje rosyjska w boczne uli
ce, zołirać z powrotem do trumny NIE-
oószczyka i ruszyć w DALSZA drogę ku uli
cy Średniej (dzisiaj Pomorskiej), by po
łączyć sie z reszta pochodu żałobnego, 
ZDĄŻAJĄCEGO NA Doły, NA tamtejszy cmen
tarz. 

C z e r w i e c 

Wtorek 

i DSIŚ SYLWERIUSZA F Jutro MO ZEGO GONZAGI 
WSCHÓD SLOTAI 3.15 ZACHÓD slonca 19.59 
Wschód księżyc* 7.2 i ZACHÓD ksieiyM 22.09 DIUKOSĆ dal* 17.04 
Przybyto dnia 9.04 

K r ó t k i e w i a r t n m o S c i 

LUSTRACJA DACHÓW w nieruchomościach 
łódzkich przeprowadzona będzie w dniach naj
bliższych przez władze bezpieczeństwa, stwier
dzono bowiem, że dachy w większości domów «.ą 
e e psule, co powoduje zacieki podczas deszczów, 
a tym samym gnicie i osłabianie stropów. 

* » 
PRZEBUDOWA PL* DĄBROWSKIEGO pro

wadzona )est w szybkim tempie Roboty regula
cyjne i plantacyjne maja. być ukończone do 1-go 
"Pca, aby po tym czasie urząd wojewódzki mógł 
Przystąpić do budowy własnego gmachu repre
zentacyjnego. W chwili obecnej urządzane są 
Przejścia dla pieszych obok nowego toru trarn'-' 
wajów. ".' 9TN — i>i?.uonf>i1 j •9ld 

* 
SZLACHETNE TYNKI będą mogły być » W 

jj'e używane przy budowie nowych domów. Cho-
o to, by frontony domów były tak urządzane, 

a ° y w przyszłości, niezależnie od działań atmo-
8>erycznych, nie trzeba było malować ani ->rze-
r»biać fasad. Tynki będą robione albo z kamie
nia naturalnego lub sztucznego. 

Tragiczna wędrówka 9 ofiar hitleryzmu 
A I 1 I M I «Mié A H Í A A ! -CI'«-« r% ii N i-Mi R« rt A / T U / \ r< I / \ • « • N M ! . ' _ - - LI K L _ • • . A ' • Dawni potentaci finansowi*Czechosłowacji, wywłaszczeni z majątków i wypą 

dzeni pod groźbą bagnetów z Protektoratu, znaleźli się w Wtlnie 
.n i Cudzoziemcami okazali sie Żydzi, wiza największych potentatów 

liczbie 9 osób, wysiedleni z Czechosio-1 wych. 
wacji, przez władze 'litlerowskie. 

Przed ogłoszeniem protektoratu wy
siedleńcy ci uchodzili w Czechosłowacji 

Wilno, 19 czerwca 
Na przystanku autobusów ' zamiej-

skicli, przy placu Orzeszkowej, policja 
zwiócila uwagę na grupę ludzi sprawia
jących wrażenie cudzoziemców 

C O M P R I M É S 

V 1 C H Y - Ê T A T 
(TABLETKI MUSUJĄCE) 

ZdStSflUją 
naturalną 
wade Vichy 

Żołnierze nlemeccy usiehiią do PolsHi 
Skarżą się oni na okrutne traktowanie i złe odżyw anie 

Coraz częściej powtarzają się obec-1 Glanz, kawalerzysta Herbert Gott-
nie dezercje z armii niemieckiej. Charak- schalk, szeregowiec z pyłku pancernego 
tcrvstvcznvm obiawem N R » » 

— w . . . w,. V U U I A N 
terystycznym objawem przy tym jest, że 
dezerterzy, chroniąc się na terytorium 
Polski, wręcz błagają, by ich nie wysied
lano, gdyż pod żadnym pozorem nie chcą 
wracać do Rzeszy. 

Ostatnio zbiegło znów z armii nie 
mieckiej do Polski pięciu żołnierzy, na 

' c — ^ . p 
Artur Stockinger i szeregowiec Gerhard 
IFrost, bezpośrednio po przekroczeniu 
granicy zameldowali się u wtadz polskich 
i prosili o zezwolenie pozostania w Pol
sce. Jako powód dezercji podali oni o . 
krutne obchodzenie się z nimi przełożo
nych, zwłaszcza starszych podoficerów 

rv 1 J - » _ • — : - 1 « - -

. - - - - JT—- jryt—- —*"»WI*Y, IW-1 NYCN, ZWŁASZCZA SIARSZYCN poaoncerow 
rodowości niemieckiej z oddziałów, s tac .oraz bardzo zle odżywianie, wskazując, 
jonowanych w Prusach Wschodnich i na że fermenty z tego powodu stale w armii 
niemieckim Pomorzu. Podoficer Józef niemieckiej rosną 

mu I l v
 5 

. J A T K A 

ciągnienie I-ej klasy. 
Pamiętaj zaopatrzyć się w los! 

PIOTRKOWSKA 22 
PIOTRKOWSKA 66 
NOWOMIEJSKA 1 

Z w i ą z e k a d w o k a t ó w endeckich 
RV1A1XŁ»T«»M ' ' ' . , . , •»•'•. J ' - •'> JLJJ. 'J<Ww3 W FILII.-

z n m i e s z e a i a l i c z b y a d w o k a t ó w Ż y d ó w d o 10 p r o c . 

CIEPŁO I DESZCZ powodują spadek cer^ 
°woców. Przyczyniły się one bowiem do szybkiej 
^lletacji i dojrzewania owoców i warzyw, jakol 
j*t poprawy stanu okopowizny, zwłaszcza ziem-1 

n}aków. Ceny owoców zniżkowały w ciągu ostat-J 
0 l ego tygodnia o przeszło 50 proc 

W niedzielę odbyło się w Krakowie 
walne zgromadzenie związku adwokatów 
polskich, w którym wzięli udział delega
ci z terenu całej Rzeczypospolitej. Zwią
zek ten znajduje się całkowicie pod 
wpływami endeckimi i z tego względu nie 
mogą budzić zdumienie powzięte na ze
braniu uchwały. 

W obecnej sytuacji związek adwoka
tów polskich uważał, że najpilniejszą 
sprawą jest „unarodowienie" adwokatu
ry. Uchwała w tym kierunku mówi, że 
należy sprowadzić liczbę adwokatów Ży
dów do 10 proc. adwokatów w Polsce 
i że ta sprawa, ,,jako najważniejsza" wy
maga natychmiastowej realizacji. 

** * 
LUSTRACJA SANITARNA miejsc sprzedaży 

°*oców i słodyczy przeprowadzona została 
W c zora j . Chodziło o sprawdzenie, czy artykuły 

6 Przechowywane są w sposób, zabezpieczający 
Przed ich zanieczyszczeniem. Pociągnięto do od
powiedzialności kilkunastu ulicznych sprzedaw-
J * w . którzy nie stosowali się do zarządzeń sa-
n"arnych. 

« 
, °ZIŚ, WE WTOREK, w dalszym ciągu po-
ooru głównego rocznika 1918, stawić się winni, 
P r z ed komisją Nr. 1 przy ul. Ogrodowej Nr. 34 
"iCzczyżni, zamieszkali na terenie IX komisariatu 
£ o l l=li, o nazwiskach na litery A, B, C D, E, F, 

.' "< I. J , zaś przed komisją Nr. 2 przy Al. Koś-
'"szki Nr. 19, mężczyźni, zamieszkali na 'crenie 
t,.,' 6 ' 7. 10, 12, 13 i 14 komisariatów, kategorii 

" ° roczników 1917 i 1916. 

Urlop p. wojewody 
Z dniem 19 czerwca rb. pan woje-

jc-da łódzki Henryk Józewakl rozpo-
'!'urlop wypoczynkowy, 

w f a s t w ' e p. wiutwoiię wicewoje-
w ° d a inż. Józeł Jeiinck. (i) 

W sobotę, 17 ci-jrttca br p. woje-
W A. -Ifeewsltl oripft delcsia.ję Zwluz 
J« Młode; Wsi w osobach członków 
^"¡ego zarządu wojewódzkiego tej or-

Spadek liczby dzieci w weku szkolnym 
Usprawnienie szkolnictwa powszechnego 

W środę, 21 bm. a więc jutro, nasta- s 

pi uroczyste zakończenie roku szkolne- \ 
gc w szkołach średnich i powszechnych.1 

W związku z tym w świątyniach wszy
stkich wyznań odprawione będa o uodz. 
8.30 rano, uroczyste nabożeństwa, po 
czym młodzież szkolna uda się do sal 
szkolnych, gdzie nastąpi wręczenie 
świadectw. • 

W związku z zakończeniem nauk w 
szkołach, inspektorat szkolny kontynu
uje prace nad organizacja szkolnictwa 
powszedniego na nowy rok szkolny 
1939-40. 

Na podstawie sprawozdań, otrzyma
nych od kierowników szkól, inspekto
rat szkolny opracował szczegółowy 
plan organizacji szkolnictwa. Według 
tego planu wszystkie dzieci znajda po
mieszczenie w szkołach. Sytuacja w 

klasach ulegnie poprawie z tego wzglę
du, że jak wynika z prowizoiycznych 
raportów, liczba dzieci w wieku szkol
nym znacznie się zmniejszyła, co zapo
biegnie przeładowaniu w klasach. Spa
dek liczby dzieci w wieku szkolnym o 
1500 świadczy o spadku przyrostu na
turalnego w Lodzi. 

Z pożytecznych inowacyj wymienić 
należy następująca: istniał dotychczas 
pizepis, że kierownik jednej szkoły nie 
mógł mieć w swej uczelni więcej niż 14 
oddziałów- Gdy więc w jednej szkole 
było więcej uczniów, przydzielano ich 
do szkoły sąsiedniej, z tym jednak, że 
podlegały one kierownictwu swej szko
ły pierwotnej. Stwarzało to poważne 
ttudności. Obecnie zarządzenie dopusz
cza tworzenie w szkole takiej ilości od
działów, jaką wymaga liczba przydzie
lonych dzieci, (i) 

Dwoje ludzi zginęło w ogniu 

teki I ' d z i s i e i s z e | dy*uruia następujące ap-
kiou, - L s,ieckel (Limuiiow-.kieito 37), Sz. Jan-
I W L l " I S t a r v R v n c k 7 ) ' T Stanle]ewioz (Po-
OIIIM 9 , 1 A Borkowski (Zawadzka 45), B. 
(GIA, M ( i 'Narutowicza 6). St. Hamburg I Ska 

U l ° w n a 50), L Pawłowski (Piotrkowska 307). 

Katastrofalny pożar wsi 
We wsi Wierzchowisko Górne pow. 

rawskiego w zagrodzie Bolesława Jurka 
został zaprószony ogień wskutek kary
godnej wprost lekkomyślności. Przy wy
bieraniu słomy na podściółkę przyświe
cano w stodole zapałkami, co spowodo
wało pożar. Ogień szybko rozszerzył się 
i objął 5 zagród sąsiedzkich. Na ratunek 
przybyło kilka okolicznych straży po
żarnych, które po kilkugodzinnej akcji 1 Straty wyrządzone przez pożar sza 
zdołały pożar opanować. cowane są na 30.000 zł. Sześć rodzin po-

Pastwą płomieni gadift ,6 domów, mie-i zoiktlo ]>SA dachu nad głową. - (1) 

szkalnych, tyleż obór, 7 stodół i 4 szopy, 
narzędzia rolnicze, urządzenia miesz
kań i t. d. 

W czasie ratowania mienia małżon
kowie Jan i Julianna Sochaccy zostali 
przygnieceni przepalonym stropem domu 
i zginęli w płomieniach. Zwęglone zwłoki 
wydobyto po opanowaniu pożaru. 

Po objęciu przez hitlerowców „opu 
ki" nad Czechami, zostali oni internt 
wani w obozach i wywłaszczeni kon 
piętnie z majątku. 

Przed kilku tygodniami, o brzas 
Niemcy wyprowadzili ich na grani 
polska I steroryzowawszy ich karabin 
mi. kazali im biec przez granice do Po 
ski. 

W ten sposób nieszczęśliwi Indzie d 
stali się do Krakowa, nastanie dn W 
na. skąd mieli udać sie do Rrasłnwia. 
celu przedostania sie do krajów bałty 
kich. gdzie posiadają większe nieruch 
mości oraz orzedsinNorstwa. 

W tym też zamiarze czescy Żydj 
znaleźli sle na placu Orzeszkowej w ^ 
C 7 e k i w a n l u autobusu, zdążającego I 
Biasławla. Zostali oni za bezprawi 
przekroczenie granicy zatrzymani i os:, 
dzeni w areszcie centralnvm. Jutro nu 
ja oni stanąć przed sadem adm'n'stg 
CYJNYM (San) 

Kontrola ruchu K o ł o w e g i 

na szosach 
W związku z wzmożonym ostatni 

ruchem na szosach podmiejskich, co ł| 
czy się z okresem letnim, władze otrzj 
mały polecenie kontrolowania ruck 
kołowego na tych szosach. W pierv 
szym rzędzie chodzi o wiesniakÓN 
którzy zupełnie nie stosują się do przi 
pisów o ruchu kołowym, przez oj 
stwarzają istna anarchie na drogach 
przyczyniają się do nieszczośliwyc 
wypadków. 

Policja drogowa sprawdzać nadt 
będzie, czy właściciele wozów posii. 
dają numery rejestracyjne, lampy w 
porze nocnej i t. d. Woźnice nietrzeźy" 
lub śpiący, karani będą z całą sun 
wością. (D 

Na froncie robolnrzym 
Dziś odbędzie się, zapowiadana już przez nr' 

konferencja w sprawie układu zbiorowego d 
przemysłu włókienniczego. Jak wiadomo, orz'J 
czenie nadzwyczajnej k iinisji rozjemczej, zast<;i 
pujące układ zbiorowy, wygasa w dniu 30 b. I 
i w związkach zawodowych włókniarzy panu'-
zaniepokojenie, czy przemysł będzie honorowa 
nadal te warunki,*jeśli do tego czasu układ n 
będzie podpisany. Niehonorowanie orzeczenia b 
wiem może wywołać całą serię zatargów i ka 
fliktów 

Jak nas informują, orzeczenie będzie przi 
przemysł honorowane do czasu podpisania n > 
wego układu. 

W bieżącym tygodniu odbędzie 3ię posiedź,.' 
nie komisji międzyzwiązkowej robotników s 
zonowych, na którym omówiona będzie spray 
zawarcia układu z zarządem miejskim. O ile n 
dojdzie do porozumienia układ zbiorowy podpis: 
część związków zawodowych, przede wszystki 
związek klasowy. 

• 
Wczoraj odbyła się w inspektoracie p r a c 

konferencja w sprawie unormowania warunkó 
pracy pracowników umysłowych „Widzewski 
Manufaktury". Postulaty pracowników dotyes 
urlopów, uposażeń i t. d Na konferencji obeer 
był syndykat masy upadłości Zbijewski, k\6t] 
zapowiedział, że w ciągu 10 dni udzieli ndpowii( 

dzi na wszystkie postulaty pracowników. (i 

I . 
K r y n i c a 

W i l l a „ M e l s z t y n ' -
naprzeciw Domu Ofic. 

CODZIENNA UŻYWANIE KREMU BIOLOGICZNEGO 

îukufoîk 
ZAPEWNIA PIĘKNĄ I ZDROWĄ CERĄ! 

Dozbrójmy Polskę na morzu 
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Mobilizacja kobiet w Niemczech 
Mają one być użyte do prac przy żniwach. — 

Katastrofalny brak rąk roboczych 
MINISTERSTWO KOMUNTACI. R Z E S Z Y , , TWIE. M I „ ™ P « ° ^^^^J^^. 

Ije w sprawie reorganizacji przedsię-
iorstw komunikacyjnych w kierunku 
istąpienia sil męskich żeńskimi. W 
im celu zarówno dyrekcja kolei Rze-

1:y, jak 1 przedsiębiorstwa komunikacji 
ijejskiej i zamiejscowej mają sporzą-
Łić szczegółowe wykazy mężczyzn 
raz plan reorganizacji, przewidujący 

1'yszkolenie odpowiedniej ilości kobiet 
charakterze konduktorek w tramwa-

Jich, w autobusach i na kolejach, kon-
rolerek, personel pocztowy itp. Zarzą-
fcenie kładzie nacisk na konieczność 
fcybkiego zluzowania mężczyzn i zastą 
[ienia ich przez kobiety. 

IW 

W tych dniach odbyła się z Inicjaty
wy marszałka Ooeringa konferencja 
rzędstawjcieli ministerstwa wojny, roi 

Ictwa, niemieckiego frontu pracy, po-
czególnych wydziałów ciężkiego prze 
y6lu oraz kierowników resortów pla-

4-letniego. Przedmiotem konferencji 
rlo omówienie zarządzeń koniecznych 

[a uzupełnienia kadr roboczych w po-
|jczegóinyelj przedsiębiorstwach, pra 
jjącycb na rzecz armii oraz w rolnio 

Sójki I awantury uliczne 
Na drodze z Łagiewnik została po-

Ita tępym narzędziem 48-letnia Włady 
jawa Rymarczyk, zam. przy ul. Cie-
|elskicj 4 i odniosła szereg ran tłuczo-
•ch głowy i twarzy. 

Ranną opatrzył lekarz pogotowia. 
** • 

21-letni Franciszek Stefaniak, zam. 

(zy ul. Limanowskiego 87, został pod 
as ulicznej awantury poźgany nożem 
odniósł kilka ran kłutych pleców 1 
ki. 

Rannemu udzieliło pomocy pogoto-
|ie. 

W obu wypadkach sprawcami pobi
ła byli Niemcy, a tłem bójek były spo-

polityczne. 

Na ul. Andrzeja 18, między pod-

Iimielonymi awanturnikami a prze-
lodniem doszło do bójki, w czasie któ-

Stanisław Dybowski (Żeromskiego 
% 13) odniósł złamanie szczęki oraz 

| le ciężkie obrażenia ciała. 
Rannego umieszczono w szpitalu. 
Policja zatrzymała trzech uczestni-

>w bójki: Bolesława Pintera z Rudy 
ibjanickiej, Stanisława Kolasińskiego 
eromskiego 59) i Jakuba Pasiaka (An-
zeja 58). 

Na ul. Łagiewnickiej w czasie bójki 
Jtstał ranny nożem w piersi j reke 29« 
|tni Roman Borowski, zam. przy ulicy 

loznej 39. 
Rannego lekarz pogotowia przewiózł 
ambulatorium. (1) 

SOCZYSTOŚĆ POŚWIECENIA SZTANDARU 
)ŁA L.O.P.P. ORAZ PROPORCZYKA P.CK. 

PRZY FIRMIE „N. EITINGON I SKA" 
W ubiegłą niedzielę na terenie fabrycznym 

|zy ul. Sienkiewicza 92/84 odbyło się uroczy-
poświęcenie sztandaru Kola LO.P.P. oraz 

loporczyka P.CK. przy firmie N. Pitingon i 
jca. O godz. 8,30 rano zebrani pracownicy za-
ad6w firmy oraz zaproszeni przedstawiciele 
ganizacyi społecznych udali się pochodem ze 
tnndnram! 1 przy akompaniamencie własnej 
kiestry do katedry, gdzie odbyło się nabo-
ństwo 1 poświęcenie sztandaru oraz proper-
yka. Piękne okolicznościowe kazanie wygło-

do zebranych ksiądz Siekiera. Następnie 
łacownicv firmy złożyli wieniec na płycie „Nie 
lanego Żołnierza", poczym od maszerował i na 
Iren fabryczny, który byt pięknie udekorowa-

kobiet w wieku od 21 do 25 lat i w 
okręgach rolniczych przydzielić je do 
pracy w polu, w innych zaś do przemy
słu. Udział roboczych sił kobiecych w 
procesie produkcyjnym wzrasta z każ
dym miesiącem. I tak w kwietniu 1939 

lizację sił męskich, przeznaczając je, 
bądź do pracy przy budowie umocnień, 
bądź też do formacji wojskowych na 
wschodzie Rzeszy. Wskutek tego liczba 
nieobsadzonych miejsc pracy wynosi 
839.000 łącznie z Austrią i Sudetami. 

W dniu 19 b. m. opatrzony Świętymi 
21, zmarł śmiercią lotnika 

i . t P . 

Sakramentami, przeżywszy lat 

Tadeusz Chwalb.ński 
podchorąży lotnictwa - obserwator 

Pogrzeb z kaplicy na cmentarzu wojskowym na Powązkach w War
szawie odbędzie się w środę, dn. 21 b. m. o godz. 9 min. 30 rano, o czym 
zawiadamiają życzliwych i znajomych zrozpaczeni 

Rodzice, siostry, szwagrowie 
i rodzina 

Czy bociany poleskie powrócą z Anglii 
Badania nad zmysłem orientacji u maków 

Warszawa, 19 czerwca. | W Portugalii ptaki czuły się dobrze 
Prowadzone od kilku lat w Polsre do- i jak się zdaje nie próbowały nawet wra-

świadczenia nad lotem bocianów konty- eać. Może zbyt trudnym wydał im się 
nuowane będą i w roku bieżącym. przelot przez Pireneje. Z bocianów, wy-

Doświadczenia prowadzi profesor S. słanych z Finlandii nie wrócił również ża-
G.G. w Warszawie dr. Kazimierz Wo- den, choć dwa z nich usiłowały to zrobić, 
dzicki wraz z dwoma asystentami przy Może to wpływ zmiany kierunku (z pół-
pomocy poleskiej stacji biologicznej w nocy na południe) a może nie zdołały 
Pińsku z zasiłku funduszu kultury narn- przefrunąć 100-kilometrowej zatoki fiń-
dowej. skiej. 

Od dwóch dni odbywa się we wsiach Dla sprawdzenia czy i Jaki wpływ ma 
Kaczanowice i Lemieszowice pod Pin- magnetyzm ziemski na orientację pta-
skiem, łapanie bocianów, co wymaga wie- ków w locie, część ptaków miała r.rzymo-
le cierpliwości i zręczności, gdyż zmyśl- cowane na głowach maleńkie magnesv, 
ne tę ptaki, zauważywszy linkę na gnieź- których pole magnetyczne wystarcza 
dzie—albo ją strącają nogą, albo wręcz jednak dla zniweczenia magnetyzmu 
nie wracają do gniazda. (ziemskiego. W roku bieżącym magnesy 

Kilkanaście złapanych bocianów prze- otrzyma 6 bocianów, 
transportowanych zostanie do Dukszt i! Zapoznawszy się z wynikami badań 
Brasławia (ponad 400 km. w linii prostej prowadzonych w Polsce (ogłoszonymi 
od ich rodzinnej wsi) i tam wypuszczone ostatnio w największym naukowym mie-
po zaobrączkowaniu. i sięczniku ang. „Naturę") muzeum przy-

Badania zeszłoroczne miały na celu (rodnicze w Haslemere (Anglia) zapropo-
sprawdzenie do jakiej odległości od gniaz nowało swą współpracę z badaczami pol-
da bociany mogą się zorientować i czem skimi. 
się kierują przy dalekich lotach. Wypu-I Wobec tego 6 bocianów zostanie w 
szczono więc bociany polskie z Lizbony, i środę, 21 b. m., samolotem polskich !inli 
Berlina i Finlandii. Z.12 — powróciły tyl-'lotniczych „Lot" wysłanych przsz Ko
ko 3 — z Berlina, momo że kierunek pod-, penhagę do Londynu, gdzie oczekiwać 
róży na zaohód zasadniczo różnił się od | będą badacze angielscy. Ptaki wypusz-
ich zwykłej trasy z północy na południe. I czone zostaną zaraz na drugi dzień. 

VI Symfonia „pastoralna" Beethovena 
r o z f o r a e m i n a W a w e l u 

Po raz pierwszy w ramach Wawel
skich Festivalów wykonane zostaną u-
twory kompozytorów zagranicznych. 
Koncert obcej muzyki odbędzie się na 
dziedzińcu wawelskim we wtorek, dnia 
20. 6. o godz. 21.00. Rozpocznie go 
Uwertura „Polonia" — Eleara, angiel
skiego kompozytora. W ten sposób wy
raził on swą sympatię dla Polski; utwór 
oparty Jest na motywach polskich pie
śni bojowych. Po uwerturze wykonana 
zostanie 6-ta Symfonia „Pastoralna" 
Beethovena. Będzie to bezwatpienia 
chwila niezwykła, gdy na wspaniałym 
dziedzińcu Zamku Królewskiego rozle
gną się dźwięki beethovenowskiego ar
cydzieła. 

Druga część koncertu przeniesie słu-jra współczesnego Manuela de Falli 
chaczy w świat zgoła odmienny, w nie 

T E A 

TEATR MIEJSKI. 
Dzii, we wtorek, środę, i czwartek o iP^y 

nie 8.30 wlecz, świetna sztuka M Maeterlineka 
„Burmistrz Stylmondu" w wybornym wykonaniu! 
Winawera, Ludwiłanki, Pietraszkiewicza i re*-
St. Wronckiego Ceny najniższe. 

W pełnych próbach pod reżyserją Zygmunt» 
Biesiadeckiego kapitalna komedia Marchanda 
„Król brydża". 

TEATR LETNI. 
Dziś I codziennie o godz 8 45 — bez wzg' e d u 

na pogodę — grana będzie w Teatrze Letnim 
(Piotrkowski) 94) gorąco przyjęta przez pras? } 
publiczność komedia muzyczna „Domek z kart 
w reżyserii Br. Dąbrowskiego, a w koncertowym 
wykonaniu: Biesiadeckiej, Dąbrowskiej, Gosia** 
skiej, Połomskiej, Reńskiej, Łuczaka, Mrozińskie-
go, Niwińskiego, Nowosielskiego i Zonera 

W próbach pod reżyserią St. WioiickjegO 
świetna komedia polska Juliusza Krzemińskiego 
„Ekspoze pani ministrowej". 

ZESPÓL IDY KAMINSKIEJ 
gra w teatrze przy ulicy Cegi elnianej 27 W dal' 
szym ciągu świetną komedię „Sure Szejndł z J*" 
hupec" z Idą Kamińska w roli tytułowej Przed
stawienia codziennie o godz. 21.15. Dziś o goo*1" 
nie 4.ej po poh przedstawienie szkolne „Mirele 
Efros ', 

Dziś o godz. 4-eJ po pol. szkolne przedsta-
wienie w Teatrze Polskim. Odegrana zostanie 
sztuka „Mirełe Efros" z Idą Kamińska w roli ty
tułowe). 

Bilety mogą nabywać również rodzice i opie
kunowie młodzieży w kasie teatru. 

zwykle subtelny, pełen niedomówień, 
o dziwnej nastrojowości świat francus
kich impresjonistów. Rayela I! suita z 
baletu „Dafnis i Chloe" przypomni dzie
je antycznej pary pasterzy, podane w 
arcysubtelne] formie typowo francus
kiej muzyki, „Trzy nokturny" Debns-
sy'ego, które stanowią następny punkt 
programu, to muzyczny obraz impresjo 
nistyczny, oderwany I niematerialny 
kraj świateł, kolorów i nieokreślonych 
nastrojów; część trzecia „Syreny" prze 
znaczona na chór żeński — bez tekstu! 
— wykonana będzie w Polsce prawdo
podobnie po raz pierwszy. Koncert za
kończy ognista suita z baletu „Trójkąt
ny kapelusz" hiszpańskiego kompozyto 

PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ » 
POLSKIEGO RADIA. 

WTOREK, dnia 20-go czerwca 1939 r. 
6.56 7 00: Pieśń poranna. 7.00-7 15: Dziennik 

poranny 7 1 5 - 7 30: Muzyka (płyty). 7 30 8.0«! 
Koncert poranny w wyk. Orkiestry Mtryna""| 
Wojennej pod dyr. kpt' Aleksandra Olszewskie
go (z Gdyni przez Toruń). 8 0 0 - 8 10: Audycja dl* 
szkół 8 10-8 .15: Muzyka (płyty) 8.15 8 3«' 
„Wieczna malkontenlka" dialog (ze Lwo*"'' 
8.30—11.30: Przerwa 11 0 0 - 1 1 37: Audycja o'* 

poborowych. 
11.57 - 12 03: Sygnał czasu I hejnał z Krako*»; 
12.03 13 00; Audycja południowa 13.00 13 <«' 
Utwory Fr. Schuberta (płyty). 13.40-13.50: W«»" 

domości bieżące i program najutro. 
13.50 _ 14.40: Koncert rozrywkowy. Wyko
nawcy: Zespół Tadeusza Jakubowskiego i Margo 
Olszenko — piosenki. 1 4 4 0 - 1 4 45: Wiadomość' 
giełdowe. 14 4 5 - 15.00: Kajakiem po naszych rze
kach i jeziorach. — opowiadanie Marty Wańkie-
wiczówny dla młodzieży (ce. II|. 15 0 0 - 1 5 * 5 ! 
Koncert popularny w wyk. Orkiestry Rozgt0^1" 
Lwowskiej pod dyr. T. Seredyńskiego ' 5 - 4 5 -
15.50: Wiadomości gospodarcze. 15.50- 16 ««' 
Przegląd aktualności finansowo - gospodarczych 
16.00—16.10: Dziennik popołudniowy. 
16.10—16.20: Pogadanka aktualna 
16.20 -16 45: Recital śpiewaczy Michała ZabcV 

dy-Sumicklego . 
16.45- 17 00' Kronika literacka w oprać Stani

sława Rogoża. 
17.00 -17.25: Pieśni z Witaloraudy si. I Kraszę** 

skiego, muz. St. Moniuszki. Wykonawcy 
Chór Gimn. Żeńskiego Janiny Czapczyń"k<e' 
i chór Gimn. Męskiego im. |. Piłsudski*!!0 

w Łodzi pod dyr. Aleksandra P ę d z ł m ę ż s - . 
17 .25-17.45: Nowe nagrania (płyty). 17.45—18-°rj 

Literatura dla wszystkich: „Wyprawa wile 
ska" Juliusz Kaden - Bandrowski. , » 

18.00—10.00: Kwartety L. van Beethovena (P" ' 
19.00—19.30: Audycja dla robotników. , , ^ 
19.30—20.25: Przy wieczerzy (z Poznania). Wy k ° j 

nawcv: Orkiestra Rozgłośni Poznańskiej P°" 
dyr. Eugeniusza Raabego, St. Ziemniewic'ó 
na — śpiew, T. Tułąsiewicz — wiolon^ze 

20.25-20.35: Pogadanka aktualna. 
20.35—20.40: Wiadomości sportowe lokalne- , k 

20.40- 21.00: Audycie Informacyjne: Dzienni* 
wieczorny. — Wiadomości meteorologie*" ^ 
Wiadomości sportowe. Nasz orógraffl 
futro. 

21 .00-23.25: IV Festival Srtukł Polskiei * r * 
mach „Dni Krakowa". III Koncert symfonie*"'; 

Transmisja z Zamku Królewskiego na w 

welu Wykonawcv: Orkiestra Symfonic"|; 
PR. pod dyr. Grzegorza Fitelberga 1 c n ° 
żeński. 

W przerwie o godz. 22 .05-2225 : „Z pcrspeW 
wy ćwierćwiecza" 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. , 
18.35—LAHTI: Recital śpiewaczy Adollny Kory1' 

ko Czapskie). Pieśni Niewiadomskiego I K 

łowicza. -
20.00—RADIO ROMANIAi Koncert symfonie*1"" 
20.15—WIEDEŃ! Koncert symfoniczny. 
20JO—BODEAUX—Poematy symfoniczne. 
20.30—WIEŻA EIFFLA: Festival Saint-Sae""»- f l . 
21.00—BRUKSELA Flam.: Koncert muzykJ * n 

21.00-MEDIOLANj „Afllma allegre" - "P** 
Vittadini'ego. . 

21.00 — LUKSEMBURGi „Rigolełto" _ ot*" 
Verdiego. 

ZiŚ R O Z P O C Z Y N A SIE CIĄGNIENIE 
I-ej K lasy 45-ej Loterii Klasowej 
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PRZEBUDOWA OBLICZA ŁODZI 
alsza akcja porządkowa. — Zamiast brzydkich płotów — mamy pięk

ne zieleńce. — Zniszczone rudery zostaną rozebrane 
Łódź , zmienia swe oblicze. Od maja i stają obecnie z zieleni, uporządkowa

nia g ł e R o ' g J y "kazał się słynny I nych ulic, dziedzińców, podwórz. 
\ X Premiera gen. dr. Sławoj-Skład i W każdej dużej akcji społeczne} — 

0 "Porządkowaniu osiedli, | mówił jeszcze nacz. dr. Wrona — musi 
%s • d z i z'nieiiił się wręcz nie do j być jakaś grupa niezadowolona. W tym 

" a- Bodaj w żadnym mieście na | wypadku muszą być niezadowoleni wła 
ściciele nieruchomości, którym akcja ta 
przysporzyła wiele wydatków. Ale re
kompensatą jest zadowolenie całego 
społeczeństwa. A o to przecież chodziło. 

Usuwane „pułapek" 
Z kolei kilka słów dodał inż. Ko

peć, kierownik inspekcji budowlanej za 
rządu miejskiego, która współpracuje 
w wykonywaniu remontów z władzami 
administracyjnymi. 

Podkreślił on, że oddział nadzoru 
budowlanego, niezależnie od współpra
cy z władzami państwowymi w zakre
sie odnawiania fasad, usuwania stopni 
—pułapek na wąskich chodnikach, re-

H „u Uzeczypospolitej akcia remonto 
toire i t a k l a s k l "awych i widocz
no j l , , t ałów lak w naszym mieście. 
% bvr *° Z ' c c ' n e J strony dlatego, że 
% n

y . , a wyjątkowo zaniedbana i dla 
'ajrnniejszy nawet wysiłek mu-

Mle ą ć fl^t"0 na wyglądzie Lo-
I jg ,̂̂  Lodzi dokonano bardzo wie-

VH,i' d z i ś nawet rd zenni łodzianie, 
uJ^c s i e l ' ' i c a r n i miasta widzą 

I%S7 b l K , z a w n i c h r > o d z i w - ie-
FS'm S i e z c'ania, że Lódź staje się 

^ z najładniejszych miast w Poi
li Jeleni s , z a r a « bezbarwna, pozbawio-

^ , ' monumentalnych gmachów 
}\ Vveu i S t t o wymownym dowodem 
\ b * M f ek włożyły władze wykonaw 

y nadać Łodzi Inne oblicze. 

zrobinn* w naszym 
m eścia 

SONI" d r - Wrona, który zainicjował 
wycieczkę prasową po Łodzi, 

KV e z e " t o w a ć , za pośrednictwem 
^( °Pinil publicznej to wszystko, co 
% W y konane w ciągu dwóch se-

KLE' świadczył, że zdaje sobie dos-
. to J|P rawę, iż zmienić oblicze Lodzi 

^ y s ' l e k wręcz syzyfowy, że ak-

P O R T - P O L O N I A 

O C Z O N E 
G E N E R A L I -

Z J E D N 
T O W A R Z Y S T W A U B E Z P I E C Z E Ń 

SPÓŁKA AKCYJNA 
CENTRALA W WARSZAWIE.- PL DĄBROWSKIEGO 1, TEL. 549-80 

prowadzi działy u b e z p i e c z e ń : 

o g n i o w y , k r a d z i e ż o w y , t r a n s p o r t o w y , o d p o w i e d z i a l n o ś c i 

c y w i l n e ) , n i e s z c z ę ś l i w y c h w y p a d k ó w , s a m o c h o d o w y , 

m a s z y n o d u s z k o d z e ń m e c h a n i c z n y c h , s z y b o w y , g r a d o w y 

Oddział w Łodz s Piotrkowski 107, teS. 120 74 

zbadać każdy najdrobniejszy nawet de-
montu budynków fabrycznych, położył f c k t ' dopilnować jego usunięcia 
główny nacisk w roku bieżącym na usu 
wanie istniejących tu i owdzie rzeczy, 

W roku bieżącym komendant policji 
podzielił teren Lodzi, liczący ponad 

a nie 
l*Vt?° c z y dwóch nawet lat. 

"dało się dokonać 
TERJHR^

E
 może być zakończona w cią Jeśli 

tak wiele. 
r°ku bieżącym 85 proc. nakre-

»10
 n'anu będzie wykonane, świad-

N \? Pełnym zrozumieniu Społeczeń 
V a z k l e g o dla'wysiłków władz, by 
•Ma ź doprowadzić'do uależy-
X * n " i by zatrzeć wszystkie zanied 
\ P O z ostałe po czasach okupacyj-

^ d b a n l a . t e były olbrzymie, ale 
« ̂ łaj° Powodu duże były wymaga-

; d . z wykonawczych. I jeśli dzi< 
WEŃ f a d n a - g dv pięknieje z dnia 
f W R dy ludność Łodzi coraz wię-
Nnjg y nowych i godnych podziwu 

: t 0 w swym starym mieście — 
tftniepysfakcja dla wszystkich, któ-
™e '^Jakikolwiek udział w przebu

d z a Łodzi. 

^ew'ewne parkany 
RLNSH" ^ r o t l a "dzielił z kolei gło-
kji. kt6r l c i e I o m o r g a n ń w wykonaw 
EU SIPM z Poświęceniem I zapar-
l V n i a f i J s t arali się wykonać za-
iV,dr. i i r l ł a d z w tym kierunku. Sta

K>.̂ riy 
K?EIIATIA

Ł

C,C,E,F
 p , a c , 5 w ' a t y ' e z a 

V, v$tkłm S r o n y c a f e ' ludności. Prze 
alł? S a , t 0 udania władz wojs 

K,*fl s?n
 i e m Przewiewne parka-

HL e , < Dr Z a k c J ą obrony przeclw-
\. ? t J rownł , f i : ą P r z yczyną — są wa-
F C F R Otwiera się bowiem 

K. K'E4 . e r n " społeczeństwu phi-
K y8lę I 3, N , , A S T A - ° d y dziś przecha-
K>i! e 'er ,l m ' Ł o d z ' I widzimy mnó 
K%l NU y t e ' d o f a d skrzętnie za 
K W «kn n . a n , ? S 7 C 7 P t n v m l , gdy oglą 
l\> n l a r . ; r a . W n 5 k i 1 skwery, urzą-

Rdv Z0,". d o t a d nleunorządko-
K * b £1 • n l e c z y s t o ś c l . rozsądni 
V>na / l ,^.?vch, możemy tyłkt 

zagrażających bezpieczeństwu budowla ¡15.000 posesyj, na 525 rejonów sanitar 
nemu. Rozebrano i usunięto około 30 no-porządkowych. Na czele każdego 
zniszczonych i szpecących miasto bu- , rejonu stoi policjant, któremu podpo-
dynków mieszkalnych i 70 budynków rządkowano od 25 do 45 posesyj. Poli-
gospodarczych, kilka zruderowanych cjanci ci mieli za zadanie w okresie do 
murów po spalonych fabrykach, o k n ł o ^ kwietnia obejść wszystkie posesje i 
500 groźnych balkonów drewnianych na spisać zauważone braki, a na podstawie 
przeżartych rdzą dźwigarach, 200 zbiór | ich meldunków kierownicy komisaria-
ników na wodę o przeżartych ścianach tów do 15 kwietnia zarządzili doręcze-
i nadwyrężonych dźwigarach, po za nie wezwań właścicielom nierncho-
tym mnóstwo niebezpiecznych gzym- mości. Na 15.711 posesyl doręczono 
sów. odpadających ozdób fasadowych 
i t. d. Zainicjowana też została akcia u-
zdrowienia warunków mieszkaniowych 
ubogich warstw ludności a zwłaszcza 
dozorców, domowych. Akcja ta, prze-

'widzitfria 'na kilka lat, polegać będzie 
'na y.muszianiu właścicieli budynków do 380* robotników, 
dostarczania mieszkań odpowiadających 
warunkom higieny. 

1I.1S1 wezwań, wyznaczając 14-dnio 
we terminy do rozpoczęcia robót. Oczy 
wiście, prowadzone roboty dały zatrud 
nienie bezrobotnym. Liczba robotników, 
zatrudnionych od lfi maja w stosunku 
dn Wcześniei zatrudnionych WrWa^ 

Pozytywna akcja wł-icsz 
I na zakończenie przemówił komen

dant grodzki P. P. Insp. Elzesser-Nłe-
dzlelskl, przedstawiciel tej władzy, któ
rej bodaj najwięcej zawdzięczamy, je
śli chodzi o zmianę wyglądu Lodzi — 
policji, która nie szczędziła starań, by 

W roku bieżącym najwięcej robót 
przeprowadza się w śródmieściu, zaś ro 
boty te prowadzone są przeważnie we
wnątrz posesyj. 

Społeczeństwo doepniło tę akdę. Do 
wodem tego jest fakt, że w roku bieżą
cym Jeszcze nie sporządzono ani jedne
go protokółu karnego, nie nałożono ani 
jednej kary. Wszyscy zrozumieli, że 
chodzi o dobro miasta i starają się wy

konać wydane zlecenia w całej rozciąg 
łości. 

Po tragedii w rodzinie krawca 
Stan Marii Mandowej jest b. ciężki 

pYr n
, " , c a 1 { c?! , którą kontynuuje sie 

lArtJ^niachem. A trzeci aspekt— 
PIS D

 estetyczny. Kto pamięta 
m ? Z e z Przed dwóch lat. a spoi-
K h W ^ d a ona Już obecnie, bę-

J a J obiektywnie stwierdzić, jak 
Ł^Sa d n k o n a ł a s U j w wygla-

r t & ° t n i e uwidacznia się to na pe-
' Sdzle najszersze. masx K O T 2 * 

Donosiliśmy wczoraj o przejmującej 
tragedii, jaka rozegrała się w domu 
przy ul. Piotrkowskiej 259. Na prośbę 
męża, z litości zastrzeliła 64-letnia Ma
ria Manda swego 68-letniego męża Ed
munda, niegdyś wziętego krawca, po 
czym sama popełniła zamach samobój
czy, strzelając do siebie dwukrotnie. 

Zwłoki denata zostały w dniu wczo 
rajszym przewiezione do prosektorium, 
skąd po dokonaniu sekcji, zostaną w y - m a n i a Jej p r z y ż y c i u , 
dane rodzinie. | 

Oszust i aferzysta — osławiony Waks 
skazany został wczoraj na półtora roku więzienia 

Donosiliśmy kilkakrotnie o niezwy
kłym aferzyście — Zelmanle vel Zyg
muncie Waksle, vel Steinbergu — wy
stępującym zresztą pod licznymi inny
mi nazwiskami, który naprzemian to w j 
stępował jak zakonnik, to jako apli
kant adwokacki, to jako urzędnik, a 
wszędzie oszukiwał \ krzywdził ludzi 
dobrej woli, którzy mu posłuch dali. 

Zatrzymany, wreszcie se Łod»I — 

Zbiorowe anteny 
Oczywiście, jak wyjaśnił jeszcze sta 

rosta dr. Mostowski, w Łodzi krążą naj 
bzdurtiiejsze plotki, że należy wstrzy
mać się z budową przewiewnych pło
tów, g'Jvż trzeba je będzie później prze 
rabiać. Sa to n o n s e n s y , którym nie nale 
ży dawać wiary. To co się wykona o-
becnie — już pozostanie. 

Na zakończenie starosta dr. Mostów 
ski wsnomnlał jeszcze o antenach zbio
rowych. Intormując o rzeczy, interesu
jącej wszysUcich posiadaczy radioapara 
iów. Otóż. tak wvn'ka z zarządzenia, na 
wlâ pW-Hi d o f i ł A w cl^ży nie tylko 
obowiązek 7r»'r'"!i?a anteny centralne! 
ale rówt , ;^ż pnł-̂ -r̂ nî  z tą anteną 
wszystkich aparatów lokatorów. Loka
tor obowia-z-uiv jest na własny koszt 
wykonać tylko instalację wewnątrz mie 
czkania. Cn '^st nar?wnątrz — to na'e-
ży R'o w ł a ^ i r ^ a domu. 

Po krótkiei konferencji sznur samo
chodów ruszył z przed gmachu urzędu 
wojewódzkiego „w feren". W wyciecz
ce, zainiciowanei przez nacz. dr. Wro
nę, wzicli udział -tarnsta dr. Mostow
ski, komculan' insn. F.lzesser-Niedzicl-
ski. kier. inż. Kopeć, kier. Musiał oraz 
przedstawiciele całei prasy łódzkie! o-
raz zamiejscowej. Wycieczce patrono
wał referent nraso\w urzędu woU>-
wo-Mvicgo red. Jan Wojtyński. 

W ciągu dwóch cnclzin zwiedziliśmy 
dosłownie całą Łódź. Widzieliśmy iak 
w mielscu dawnych obskurnych nłntów 
drewnianych czv murowanych, z za 
których niejednokrotnie zalatywał o-
brzydliwy fetor, stolą obecnie estetycz
ne parkany z siatki, i za których mile 
koi oko bujna zieleń. Ukryte ogrody zo 
stały odsłonięte, zaniedbane place — za 
trawione 1 zadrzewione. 

Łódź zmieniła się Istotnie nie do po
znania. I jeśli w tvm samym co dotąd 
tempie prowadzono będa prace nad prze 
kształceniem jei. oblicza, uirzymy. jak 
nrzy dobrych chęciach i dobrej woli mo 
żna zamienić tak do niedawna brzydkie 
zaniedbane miasto w plckne osiedle 
wielkomiejskie, (s) 

OKNA WYSTAWOWF W OKRISIP ..DNI MO
RZA" W LOPZI 

Łódzki Komitet Oroclzkl ..Dni Morza" zwra
ca sie z apelem do wszystkich wfn<clclell ap
tek, sklepów, cukierń, lokali rozrywkowych Md. 
o dekoracio witryn w związku z uroczystoś
ciami morskimi w f.odzi. kt,\rc trwać buda od 
24 czerwca do 2 lipca rb. 

Za naitadniefsze wv-Uawv. ktorvch dekora
cja będzie nawiązana do problemów morza, ko
lonii. Marynarki Woicnnei itp.. nrzvznane zo-

wylegitymował się Waks fałszywym ' ^ I J A - t r y s t a w Komitet rmsi KIEROWA* 
dowodem osobistym. 

Za to przestępstwo został Waks rka 
zany wczoraj przez sąd okręgowy na 
rok i 6 miesięcy więzienia. 

Oszust ma już za sobą wyrok, ska
zujący go za inne oszustwa na 5 lat wic 
zienla i osadzenie w zakładzie dla niepo 
prawnych w Koronowie, (i) 

O 
W i / t ć b f w k h i 

Z m a r ł y w t a k t r a g i c z n y c h o k o l i c z n o ś 
ciach Manda b y ł o d k i l k u lat s p a r a l i ż o 
w a n y 1 p r z y k u t y d o l o ż a . Ponieważ 
środki materialne małżonkom wyczer
pały się już doszczętnie i groziła im nę
dza — umyślili, że w ten sposób życie 
zakończą. 

S t a . . M a n d o w e ] , p r z e b y w a j ą c e j w 
s z p i t a l u , Jest n a d a l b a r d z o c i ę ż k i . L e 
k a r z e m a j ą t y l k o n i k ł ą n a d z i e j ę u t r z y -

(1) 

do biura. Andrzeja 3 (lokal I. M K 1 tel. 383-08, 
które czynne Jest w poniedziałki, środy 1 piąt
ki od 8-ei.do 15-el. n we wtorki, czwartki i to
boły od 17-el do 20-ej. 

Silna flota wojenna — to 
potęga mocarstwowa Polski 



s „ K t r c i i i L l K A Nr. loö. Wtorek, ¿i) czerwca ivd'J r, 

nasza najukochańsza Po długich 1 ciężkich cierpieniach zmarła dnia 19 czerwca 1939 r. 

b. p . C y p o r a z P r u s a k ó w S m i e t a ń s k a 
. Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi dziś we wtorek,'dn 20 b. ni. o godz. 1,30 pp. z domu przedpogrzebowego, o czym 

uwiadamiała pogrążeni w nieutulonym żalu Syn, Córki, Zięciowie, Synowa, Wnuki i Rodzina 

Echa zbrodni na politechnice lwowskie] 

INSPIRATORZY I KIEROWNICY ZBRODNI 
muszą być ukarani. — „Światopogląd" usprawie

dliwiający morderstwa 
W związku z wypadkami na politech-1 kalną i bezkompromisową walkę ze 

nice lwowskiej zabiera ponownie głos 
„Gazeta Polska", która pisze między in
nymi: 

Jak doniosły depesze, p. minister W. 
R. i O.P. rozwiązał 18 stowarzyszeń a-
kademickicib ni Politechnice Lwowskiej 
ca udzielenie wykrętnej odpowiedzi na 
żądanie potępienia przez nie akcji terro
rystycznej. Warto zastanowić się głębiej 
nad tym faktem, gdyż jeśli ktokolwiek 
miał jeszcze wątpliwości, czy sprawa 
przedstawia się groźnie, ten stracić je 
musiał gruntownie i szybko. 

Stała się bowiem rzecz niesłychana! 
Minister rządu i rektor wyższej uczelni 
wezwali legalnie istniejące stowarzysze
nia akademickie do potępienia czynów 
uznanych jednakowo za występne przez 
prawo boskie I ludzkie. Nie zażądali ża
dnej ekspiacji, nie zażądali wydania win
nych, zażądali tylko platonicznego po. 
tępienia zbrodni. Obrana przez nich dro-

t[a — to było domaganie się nie czynów, 
ecz tylko słów, to było wskazanie drogi 

do salwowania honoru akademika pol 
skiego najtańszym kosztem, 

A jednak kierownicy tych stowarzy
szeń odmówili nawet tego rodzaju for
malnej satysfakcja! „Rozkład moralny", 
o którym piszą profesorowie lwowscy, | 

złem, z deprawacją młodzieży szerzoną 
pod takimi szczytnymi hasłami. Czas też 
zdać sobie sprawę, że surowa kara do
sięgnąć musi nie tylko bezpośrednich 
sprawców zajść i napadów, lecz również 

istotnych kierowników i inspiratorów, 
których vox populi wymienia całkiem 
dokładnie. 

„O, rękę karaj — nie ślepy miecz!" • 
wola Kornel Ujejski w swoim chorale, 
my za nim powtarzamy to samo. 

Pierwszy mecz ŁKS-n 
o wejście do Ligi 

Po dwukrotnym zwycięstwie w 
kwalifikacyjny cli nad LTSO., iak .*' *Ą 
LKS. zakwalifikował się do rozgrywa | e f fj 
ścle do Ligi LKS. gra w Jednej *™P,E R0TA 
szej z SKS. Starachowice. Gryfem " 
I Leglq (Poznań). fi.. 

Pierwszy swój mecz LKS. rozegra i" > ( J 
bliższej niedzieli w Starachowicach f #1 

Składy pozostałych grup P r z e d s l a ^ ą 
ostatecznie następująco: II grupa: r 
i hrzanów, Śląsk — Świętochłowice^*^ 
Sosnowiec, III grupa: Junak łuc*\!/h 
Unia Lublin, Strzelec Górka i , p *S t ó s |i I * H 
grupa - Śmigły Wilno. Ognisko fin . 
S. Grodno. „ „ „ sKS- ' J 

W niedzielę 25 bm. prócz m e c z u c , w 

rachow.ce) - LKS.. ̂ %F\^^JM 

sięgnął w pewnym środowisku akademie | ^ m Roman Galewicz, zamieszkały przy 
kim tak głęboko, że osiągnął granice nie-, u\ Tuszyńskie"' 57. 

Wszystkim, którzy oddali ostatnią posługę 

b . p . R o m a n o w i B i b e r g a l o w i 
a w szczególności Zarządowi Zrzeszę '-i Wytwórców Przemysłu Włókienniczego w 
Łodzi, p. Wiceprezesowi Beniaminowi Gllksmanowl, oraz Personelowi Zrzeszenia 
gorące podziękowanie składa RODZINA. 

Zamach s a m o b i p y w A". Kościuszki 
Młody mężczyzna postrzelił się ciężko, — Drugi 

rzucił się pod tramwaj 
Przechodnie w Alei Kościuszki byli • nym przewiózł rannego do szpitala ubez-

wczoraj, o godz. 8 rano, świadkami nie-1 pieczalni, gdzie dokonana została natych 
zwykłej sceny, jaka rozegrała się przed i miast operacja, 
domem Nr. 26. j Stan samobójcy jest groźny. 

Jakiś młody mężczyzna nagłym ru- \ Dochodzenie prowadzi policja. Przy-
chem wydobył z kieszeni rewolwer i! czyna samobójczego kroku nie została 
strzelił sobie w brzuch. W chwilę po tym narazie ustalona, 
zwalił się z nóg na chodnik. 

Przechodnie zaalarmowali pogotowia 
ratunkowe i policję. 

Jak się okazało desperatem był 32-le 

czo o wejście do Ligi: 
(Poznań), Unia (Sosw 
(Drohobycz) - Unia (Lublin). -• . 
— PKS. (Łuck) I Śmigły (Wilno) 
(Pińsk) 

-e scie do Ligi: u m ' p ,i,|ok. :V,kd 
) , unia /Sosnowiec) - g P g c g j ¡ ¡ 

Pogoń w Łu$d 
gra z Union Touringlem 

W dalszym ciągu rozgrywek 
Łodzi U. T. rozegra mecz rewano**J „ 
ską Pogonią, z którą we Lwow ;e dr""..! , j 
ka potrafiła uzyskać wynik remisowy* 

Poza tym w niedzielę 25. bm. ° f 
kraju następujące mecze ligowe: w"iyS 
Ruch w Krakowie, Polonia — Wisła # fi 
wie. Warta — Garbarnia w Poznan'u i 
Warszawianka w Chorzowie. 

Hebda i Z. Jętfrzejm*} 
na turnieju tenisowym * Ł 2 

* 

Osłoniętego żadnymi pozorami nihilizmu 
moralnego. Akty teroru we lwowskim 
środowisku akademickim znalazły w o-
ezach pewnych przywódców młodzieży, 
wychowanych w wiadomym środowisku 
oraz w części prasy będącej wyrazem 
tego środowiska pośrednie usprawiedli
wienie, walki o zwycięstwo pewnego 
światopolgądu i pewnego systemu mysie 
nla, zaszczepianego w nich przez to śro
dowisko. Mało tego, „światopogląd" ów, 
światopogląd usprawiedliwiający mordy, 
nu czelność jeszcze mienić się światopo
glądem „narodowym" 1 „katolickim"... 

Czas więc najwyższy rozpocząć rady-

K I N O 

Stylowy" 
(KILIŃSKIEGO 123) 

DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH! 
PIERWSZY RAZ W LODZI! 

Wzruszający dramat dziewczyny, 
która poszła za głosem namiętności... 

p. t 

»Szcdeńslwa 
Młodości« 

W roL gł. 
JOAN BENNETT 
HENRY FONDA 

Nasze letnio ceny: III m. 54 gr. 
I, II 1 Balkon — 60 groszy. 

Pocz. seansów 5, 7, 9 w. 

Przybyły lekarz stwierdził u ofiary 
zamachu samobójczego przebicie jelit w 
siedmiu miejscach i w stanie beznadziej-

Na ul. Łagiewnickiej 8 pod tramwaj 
rzucił się 32-letni Eugeniusz Micielski 
zam. przy ul. Bema 37 w Radogoszczu. 

Motorniczy w porę zatrzymał tram
waj, tak, że Micielski wyszedł niemal bez 
szwanku 

Powodem zamierzonego samobójstwa 
był za w ód • mi łosny.* - ->{1) * 

Napadli na dorożkę i ograb li pasażera 

Na kortach w Helenowle -
nlcdzelę turniej tenisowy o mis t rza # W T 

Turnie) ten do 23. hm. odbędzie s , 0I »Łj 
roncll lokalnel. następnie w dnlae',,, 
25, " bm. przyl-lcrze charakter h"*" 7(19"'.. 

Zolla polsktcKO. w którym wezmą "M^KZl* 
slśc' po»scy z Hebdą, Tarłowskim, 
jewską I Luiilewską na czele. 

F nał m?str2:ostw 
piłkarskich FUNIORÓW 

••' 'W niedzielę' 25. bm. odbędzie 
ll .el przed poł. na boisku ŁKS-u ^ 
mecz finałowy "o mistrzostwo I""'rtJrff» 
—PTC. Ponieważ pierwszy mecz *JJ|i 
T. C. w stosunku 2:1. w razie ^,„¿(1 
K. S-u dojdzie do trzeciej decy d l " a 

grywkl. 

i s n i 

C 

M strzostwa Poi 
w szczypiomiaku mę* 

Mieczysław Muszyński (Tuszyńska 72)1 będą się Unalowerozgrywki o fflg^ 
j n » u- i • i a j \ j , „ „ i , „ m i i sk w szczyp oniiaku męsknij p0$ 

e™rd Gołębiowski ( £ d , , P ' kwalifikowały się cztery drużyny: . V a i 
5zef Mikołajczyk (Lubelska 23) zatrzy- t„wlcc), AZS. (Lwów), AZS. ' 

Kradzież 1 0 0 0 sztuk skórek przy ul. Zgierskiej 
• Nocy wczorajszej powracał do domu oraz Chil Kenigman (Sienkiewicza 22) 

dorożką Adam Eichman, zam. przy ulicy których policja zatrzymała 
Poznańskiej 9. 

Gdy dorożka znajdowała się przy j 
zbiegu ulic Poznańskiej i Nowo-Zarzew- Q£ 

skiej trzech zbirów wskoczyło do> p o  ; J ó z e { M i k o ł a j c z y k (Lubelska 23) u&Żf*:SET ^ & T < K 5 
jazdu i pod groźbą użycia nozy zażądało, t m a n i z o s U H • £ t o p o d a w a l i ś m y M u l . , L K ' S 
by dorożkarz skręcił w kierunku ul. Pa- D r e w n o w s k i e j ' p r z y s

F
z p i t a l u św. Józefa, 1 

b i a m c K i e j . p r z y c z y m odebrano od nich radioaparat 
Dorożkarz w obawie o swe życie po- i * ^ ^ca^ki 

jechał w żądanym kierunku Przed do-1 Z a r z d z 0 n e dochodzenie ustaliło, że 
mem przy ul. Pabianickie) 50 rabusie d m i o t y t e skradli u Leona Kuchciaka 
kazali dorożkarzowi przystanąć, po czym u , p * ; z e j a z d 1 6 . 
zażądali od Eichmana pieniędzy na wod- ^ 
kę. Gdy Eichman wręczył im 20 złotych, * 

Stanisław Dziedzicki zam. przy ulicy 
zameldował, 

kii* 

I Ä 

Humor polityczny 
• Z hotelu „Eden" w Berlinie wycho
dzi dobrze zawiany Jegomość. Leje 
deszcz. 

— Portier! Dorożkę!! 
— Jestem admirałem. 

. •— Doskonale! Dawaj okręt! Przeje
dziemy przez linię Zygfryda! 

jeden z rabusiów wsiadłszy na kozioł po 
jechał na pole przy ul. Przyszkole. Tam 
wywlekli złoczyńcy pasażera z dorożki, 
pobili go dotkliwie, a następnie zrabo
wali mu 40 złotych oraz złoty zegarek 
i zbiegU. 

Powiadomione władze policyjne wdro
żyły energiczne dochodzenie. 

Ponadto do władz wpłynęły wczoraj 
następujące meldunki o kradzieżach i 
usiłowaniach kradzieży. 

Icek Ajchler zam. przy ul. Zgierskiej 
Nr. 30 zameldował, że do jego składu 
przy ul. Zgierskiej 30-a włamali się zło-

Pryncypalnej 63 (Chojny) 
że Stefan Stawarz zam. przy ul. Granicz
nej 39-41 (Źabieniec) w Testauraq'i Ha-
driana przy ul. Karolewskiej 20 skradł 
mu z kieszeni 20 zł. 

— Do mieszkania Dawida Stała przy 
ul. Drewnowskiej 14 zakradł się przez 
okno Jankiel Icek Zelman (Zgierska 21) 
lecz został spostrzeżony i zatrzymany 
przez dozorcę nocnego. 

— Antoni Musialski, szofer, zam. 
przy ul. Pomorskiej 80, zameldował, że w 
tramwaju na ul. Limanowskiego (Żabie-

dzieje i skradli 1000 sztuk czarnych skó- J niec) Eliasz Ginger (Zgierska 53) usiło^ 
rek wartości 8000 zł. I wał mu skraść z kieszeni portfel z 70 zł. 

O kradzież podejrzani są Idei Icko-Jlecz został zatrzymany. (1) 
wicz i Ejlechem Ginia z Wiśniowej Góry! 

Grand - Kino 
Pocz. 4. 6. 8. 10 

Film-dokument o pogotowiu zbrojnym naszej sojuszniczki 

FRANCJA CZUWA 
OSTATNIE DNU Ceny miejsc: III — 1.09, II — 1.50, 1 — 2.20 na wszystkie seanse. 

W dulach 23—25 bm. nn stadionie -

o N,LS'RSR>f (A 
AZS- A 

• S - I n S ' « (A 
Program rozgrywek przedstawia j^t-, 

pująco: płatek 23 bm. godz. 17: A*5* pof 
wa) — AZS. (Lwów), godz. I8- 3 ° : 

Ł. K. S. 
Sobota 24 bm.: o godz. 14-eJ 0 , 1 ,j . I cji RUI 

cle mistrzostw przy udziale wszyci* 
łódzkich, zaś o godz. 17: mecz AZ** ^ 
Pogoń 1 o godz. 18.30 AZS. (W-w a '„o : ,J5l 

Niedziela 25 bm.: o godz. 9.30 
(Lwów) — LKS. I o godz. I I : 4 / s * 
wa) — Pogoń. Nocna jazda meldun̂  

łódzkiego AutomobilKlUP 

Dnia 17 bm. odbyła się noc 0 * \tfr 
meldunkowa, urządzona P r Z . e % \ 0 # 
Automobilklub. Do startu zap'* 3 ^ j A 
samochodów, przy tym P i e r v f S t ? e p' j 
zdobył p. Artur Steigert, 
deusz Ganter, trzecie oraz 
pań zdobyła p. Irena B r o d z k a . ^ ^ 

Komandorem raidu był P; 
Grapow, wicekomandoranU " JL 
Weigt i kpt. Witanowski. 
» < * M • • • • • • ^ j , , 

PRZED I PO TRWAŁEJ 
myjcie włosy nie-aikalicznie. Piel^"'".-
jut wcześniej Wasze włosy nic-alkn1,' 
ponsm „Bez Mydła" Czarna ^ 0 v 
edrowe i elastyczne. Jest to " w a ł e i 
trwałej ondulacji. Natomiast P° "AVO^. if» 
stałe pielęgnowanie włosów JZ

 A^O^] 

wionym wapna „Bez Mydła. z ^rsW iF 
fryzurę i nadaje włosom piękny Ljwóioa 
sprawiając Wam w len sposób P"" 

CHCESZ POKOJU — 
SZYKUJ SIĘ DO-WOJNY! 
Oto idea filmu p. t O R Ł Y M O R S K I E PREMIERA 

JUŻ JUTRO 
W KINIE 

http://rachow.ce


..REPUBLIKA" Nr. 168. Wtorek. 20 czerwca 1039 r. 
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Strach przed wojną w Niemczech 
w mówi obywatel niemiecki o sytuacji w Trzeciej Rzeszy? — Naród niemiecki 

ni0 ma nir wcnnlnpnn t H A R H A R * 

nie ma nic wspólnego z barbarzyńcam hitlerowskimi 
potrzebni są Czesi?... - Kartki na tłuszcze i 

^ k r ^ a t ° A b e C n e J S ^ - a C l W Niem-| baczyć Hitlerowi to - rozkład rodziny 
*AC?P a a r ó z n e w i e ś c i - Oto relacja,, niemieckiej 
Pism p

£
m e t a z zasługującego na wiarę 

' n a francuskiego: 

I>"-', 

4 

%vT N a s z y m rozmówcą — czytamy w 
tri" 1- p i ś m i e — Jest lojalny obywatel 
^vł C l e i R z e s z y - 1 0 0 ° / o aryjczyk, który 
fllov-.e-. d o . P a r . v ż a w sprawach han-

mając w kieszeni... dziesięć *ych, 
-arek, 
\ ~~ To wszystko, co wolno obecnie 
V i a H C O w ' w y w ' e z ć z a Kranicę — opo-
KOT i Z u ś m i e c h e m — Radzę sobie ja-
^ dzięki dawnym znajomościom i dzię 
, temu, że klienci udzielają mi kre-
! ? • Owe 10 marek to wspaniały 
^"iboi tego, co ostatnio dzieje się w 
'emczech. 

tft, r z ed przystąpieniem do zwierzeń 

t>ienie 
fca nasz czyni następujące omó-

Partia odebrała nam nasze dzieci. 
Czyni się z nich szpiegów i donosicieli. 

W Niemczech mówiono: 
— Hitler ma zawsze rację. 
Lecz po aneksji Czech i Mo

raw miliony Niemców ogarnęło prze
rażenie i każdy z nas zadawał sobie nie
pokojące pytanie: 

— Do jakiej awantury chcą nas te
raz wciągnąć?... Po co nam potrzebni 
są Czesi? 

W kraju dawniej również dawał się 
we znaki brak żywności. Ale ostatnio 
braki te stały się dotkliwsze. W skle
pach słyszy się ciche narzekania go
spodyń: 

— Oczywiście, niczego nie ma... Mu
simy karmić Czechów 

Poco 
kawę 

Ocena zajść w Czechach 
Co robili 

II""* Proszę wziąć pod uwagę, że je-
ttiâ  n i e r n i e c k i m patriotą, że gorąco ko
był S w ą ° 3 c z y z n e i przez długie lata 

e , T 1 zwolennikiem Hitlera. 
\ pierwszego rozczarowania dozna-
:c nie tylko ja, lecz miliony podobnych 
do j ? n i e Niemców wtedy, gdy doszło 
¡1 barbarzyńskiej rozprawy z Żydami. 

2 Względu na to o co oskarża się Ży-
i teg 

ra.Wdę wielkiego narodu. Ale 

86 
rodzaju metody nie są godne 

nasz 
Har 

;;Dra t e*° 
c6 ^ nie ma z tym nic wspólnego, nar-
Dr

 e wyczynia banda hitlerowców. 
(L.^vaznie młodych ludzi, którzy w 
L f nie wiedzą co to znaczy godność 

*jka. 
p i a ł e m starego przyjaciela Żyda, le-

K N brodził się ON W Niemczech. Nie 
'̂ 1 l nnego języka prócz niemieckiego. 
m X v ° J n e spędził jako żołnierz i był 

^ i a l ^ l , z P r z e s z ' ° 50 lat i obar-
? y by} rodziną, składającą się z żo-
p t r 0 j g a dzieci. 

l>rau?Cza.tkowo pozbawiono go prawa 
głód. Ostatnio 

dni czasu na 

W jednym z zakładów fabrycznych 
Saarbruken w Zagłębiu Saary, jak do
nosi prasa emigracyjna niemiecka, młod 
si robotnicy, mający duże zaufanie do 
majstra fabrycznego, który stale ota
czał ich opieką i służył radami, zwró-1 
ciii się z zapytaniem, co on myśli o zaj
ściach, jakie miały miejsce w Czecho
słowacji. Majster opowiedział pytają
cym pewne zdarzenie z pierwszych dni 
wojny światowej. — Wchodził on - w 

oricerowie niemieccy w czasie 
okupacji Belgii 

chów rąk żołnierze wnioskowali, że are 
sztowani tłumaczą się i błagają o życie. 
Nic nie pomogło. Postawiono ich pod 
sąsiednim murem i rozstrzelano. Na mia 
steczko nałożono kontrybucję i areszto
wano co dziesiątego mężczyznę z tym, 
że nazajutrz w razie nie ujawnienia spi
skowców i nie zapłacenia kontrybucji 
mieli być wszyscy rozstrzelani. Kontry
bucja została zapłacona. Spiskowców 
jednak nie ujawniono, (bo ich zresztą 

skład jednego z oddziałów który pierwi nie było, jak się później okazało). Are 
szy przekroczył granicę. W pogranicz- sztowanych wprawdzie nie rozstrzela
nym miasteczku belgijskim, zupełnie nie, no. ale wywieziono do obozu inteno-
bronionym, padł nagle obok jednego z 
domów strzał. 

Dowodzący oddziałem oficer dał roz
kaz gruntownego przeszukania domu. 

wanych. Żołnierze ustalili, bacznie ob 
serwując oficera, że on był tym, który 
ten strzał oddał, twierdząc następnie, 
że Belgijczycy strzelali pierwsi. Tak 

Po wyważeniu zaryglowanych drzwi było podczas woiny. Belgijczycy niena-
oraz okiennic, wywleczono na ulicę trze! widzili Niemców." Tak jest obecnie w 
sące się ze strachu trzy kobiety, dwoje; Czechosłowacji. Młodzi robotnicy zro 
dzieci i jednego mężczyznę. Niezrozu 
miałym dla żołnierzy językiem miesz
kańcy tego domu coś tłumaczyli. Z ru-

zumieli wszystko i o nic więcej nie py
tali. 

% skazując na 
.^wiedziano mu: 

\ s ?
 D ajemy wam 30 

Han , n , e Kranie Niemiec. Jedźcie 
C H C E C I E ! 

Hiauuz miał uczynić ów człowiek, nie 
' nie i n n e * ° i c z y z n y Prócz Niemiec 
iH|eM,ZnaJący Innego języka oprócz nie-

% j. minął miesięczny termin, odkrę 
\ , , , e k gazowy i otruł się wraz z ca-

rj? rodziną... 
il'Ka rzecz, której nie możemy wy-

Przez Atlantyk z Ameryki do Europy 
przybyło 18 dziennikarzy na pokładzie samolotu 

„Atlantic Clipper" 
22, kończąc w ten sposób pierwszy prze
lot przez Atlantyk z pasażerami. 

Samolotem tym przybyło do Marsy
lii 18 dziennikarzy amerykańskich. 

MARSYLIA, 19 czerwca. 
(PAT) Wodnosamolot „Atlantic Clip

per" przybył do Marsylii o godz. 15 min. 

Sitna flota handlowa — 
to potęga gospodarna Sotsfti 

Cały naród, oczywiście, za wyjąt
kiem partyjnych szczytów, odczuwa 
brak artykułów pierwszej potrzeby. Na 
razie wprowadzono tylko kartki na tłu
szcze i na kawę. Rodzina, składająca 
się z czterech osób, otrzymuje 65 gra
mów kawy na tydzień. Ta sama rodzina 
otrzymuje dziennie albo ćwierć /funta 
margaryny, albo ćwierć litra „Pahniu", 
ersatzu nędznej wartości. 

Bardzo trudno o wieprzowinę lub 
cielęcinę. Kurczaka można dostać tylko, 
gdy się ma „protekcję", lecz i w tym 
wypadku należy uprzedzić sprzedawcę 
0 cztery dni wcześniej. Zimą brak było 
owoców, lecz teraz pod tym względem 
nastąpiła zmiana. Wiosną ukazały się 
hiszpańskie pomarańcze, lecz. bardzo 
drogie. Owoce niemieckie sprzedaje-się 
w cenie po 65 pfennigów za funt. 

Jak wynika z zapewnień naszego roz 
mówcy, obywatel niemiecki nie wierzy 
w wojnę, lecz ogromnie Jej się boi. Za 
każdym razem, gdy rozmowa przecho
dzi na temat możliwości wybuchu woj
ny, słyszy się ciągle te same zdania : 

Teraz nie możemy najeść się do sy
ta, więc co będzie podczas wojny?! 

A przy tym miliony naszpikowanych 
niemiecka propagandą obywateli, nie 

czytakicych zagranicznych pism, nie 
wyjeżdżających za granicę, nie słucha-
iacych zagranicznych stacyj radiowych 
wierzy, że Hitler nastrojony Jest bar
dzo pokojowo i że niebezpieczeństwo 
woiny rrrozi Europie ze strony... Anglii 
1 FrancJI... 

Trudno powiedzieć co o tym wszyst
kim myślą robotnicy, wśród których za
znacza ..się coraz większe niezadowole
nie. Ale sfery mieszczańskie oraz \inte-
'Hfeefrćja, nié ńałeżnca drrpartii.-'cziilt* się 
ink w pułance. Zanik możliwości naj
lżejsze! choćby krytyki, ucisk Gestapo, 
pogłoski o aresztowaniach i obozach 
koncentracyjnych, strach przed wolną... 

Ts. 

Iowa i „pierwsza lady U. S. A ." 
[ïf n K m •• m m mm . . -

\ ^ _ n a l e ź y 

Hrói 
^*yta angielskiej pary królewskiej w Waszyngtonie 

Londyn, w czerwcu. I Nie należy zapominać, iż Amerykii-
-~J lekceważyć znaczenia | nie są nie tylko demokratami, co łączy 

\ i e y V t y r n e n t a l n y c h w polityce. Po-! ich z wielką demokracją angielską, lecz 
•ji-^WRJRT w ubiegłym roku specjalni 1 także republikanami, co odstrasza ich 

^ ^ I Z V Ł W C Y Pracy angielskiej w cza-1 znów od surowych, tradycyjnych form 
IArna v D a r v królewskiej w Paryżu 
BNUSW 0 m u n i k o w a l i o tym. iż prasa 
J S C K T I , ] P d n ° K ł o ś n i e stwierdziła, „że 
l • teL 0 W e J z a w ° i ° w a f Francję", 
h?'eJs?a i ° rasa angielska donosi z nic-
f * W , u m a - i z królowa Elżbieta spe!-
(S ^ K i n ^ ° s w a role reprezentatyw-
V . .n-i i^-r ' 6 ' Waszyngtonie i że jest 
iV t«nii w f ' a Posłanniczką Wielkiej 

ZH'K " r a swoim urokiem i wdzię-
C ^ V n i ^ V W a s e r c a wszystkich ludzi". 
J N . Z ^ ' ^ 2 komunikatów z Waszyng-
\>>z JAKN 0 t a m specjalną uwagę m 
irota rodnością i przy tvm z jaką 
Ufikiej ustąpiła królowa podczas 

1fevW.°ści"varde,]-partv"- Nie ulega wą-
L."! ' ? takie zachowanie sie wład-
E^cie " a j P. o t Cżniejszego państwa n-> 
IWervC(, , s , a ł o spodobać sie właśnie w 

? E , ; , C ? N I A TVM WIĘKSZE znacze-
S^ïrani ^ m f r v c e opinia publiczna 

|etyi " , e s t prawie całkowicie przez 

monarchistycznych Wielkiej Brytanii. 
W chwili, kiedy wiele zależy od tego, 
by osiągnąć duchowe zbliżenie się naro
dów anglo-saskich, prostota królowej i 
wrażenie, jakie ona wywarła nie jest 
mniej ważne, aniżeli to, o czym mówił 
król podczas tej samej garden-party z 
Morganem. 

To, że Widziano króla i prezydenta 
razem w tym samym samochodzie, jest 
dla przeciętnego Amerykanina zupełnie 
zrozumiałe, gdyż obaj są głowami 
państw. Jednakże fakt. iż w następnym 
wozie jechała prawdziwa, panująca kró
lowa u boku stuprocentowej Amerykan
ki, wywarło na ludności amerykańskiej 
ogromne wrażenie. A przecież z punktu 
widzenia politycznego jest także rzeczą 
dość ważną, jak ułożyły się stosunki 
między królowa Elżbietą a „pierwszą 
lady Stanów". Wszyscy bowiem wiedzą 
o tym, iż pani Roosevelt, mimo wybit
nej indywidualności męża, wywiera o-

gromny wpływ na prezydenta. Mniej 
znany jest fakt, iż także królowa Elżbie
ta wywiera wielki wpływ na króla Je
rzego VI. Wynika to przede wszystkim 
ze wzorowego małżeństwa angielskiej 
pary królewskiej, po drugie zaś ze 
względnie miękkiego charakteru króla, 
po trzecie — z rysu charakteru królowej, 
którego ta bynajmniej nie zaprzecza: 
jak wiadomo, nie była ona przeznaczo
na na władczynię, gdyż nikt nie mógł 
przewidzieć „sprawy Windsor", a te
raz jest ona niezmiernie dumna z tego, 
iż została królowa. Pochodzi ona wpraw 
dzie z najwyższej arystokracji, lecz 
wstąpiła w związek małżeński bez ty
tułu królewskiego i DONIEM oóźniej zo
stała księżna. W angielskiej historii nie 
zdarzyło się to od czasu Henryka VIII, 
z którego ośmiu żon tylko Katarzyna 
Parr nie posiadała tytułu królewskiego. 
Za tym pochodzenie królowej Elżbiety 
— conajmniej w pojęciu amerykańskim 
— jest w pewnej mierze demokratycz
ne... 

Jeśli chodzi o osobowość obu ko
biet, to są one zupełnie różne. Podczas 
gdy królowa Elżbieta w ciszy wywiera 
swój wpływ, życie Mrs. Eleanor Roose
velt toczy sie omal że w jaskrawym 
świetle reflektorów życia publicznego. 
Królowa uśmiecha się i słucha Zona 
prezydenta przemawia i pisze: Jak wia
domo, w 70 amerykańskich gazetach u-

M^rsr. Miedz?fiSril 
u P. Prezydenta Rzplitej 

Warszawa, 19 czerwca. 
(PAT) Pan Prezydent Rzplitej przy

jął w Spale w dniu 17 bm. marszałka se
natu Bogusława Miedzińskiego, który 
złożył sprawozdanie z prac senatu -w o-
'.•:resie sesji zwyczajnej. 

kazuje się codziennie jej artykuł p. L 
„My day". Królowa Elżbieta nie intere
suje się bynajmniej wszystkimi sprawa
mi, które mają znaczenie dla króla i na
rodu angielskiego1 nie zna się ona np. zu
pełnie na problemach marynarki. Otwar 
eie przyznaje się do tego, mówiąc, iż 
nienawidzi morza. Mrs. Roosevelt nato
miast interesuje się wszystkim, co do
tyczy Ameryki, a zwłaszcza kwestiami 
socjalnymi, które stanowią punkt cięż
kości polityki prezydenta. Brala ona na
wet już udział w obchodach i demon
stracjach strajkowych. Dla królowej by
łoby to nie do pomyślenia! Aczkolwiek 
Jerzy VI naogoł rzadko przemawia pu
bliczne, a królowa — nigdy, wiadomo 
jest, iż król zawsze pyta żonę ó zdanie 1 
zazwyczaj je podziela. 

Podczas gdy Mrs. Roosevelt wyka
zuje zupełną niezależność a nawet nie
kiedy ekstrawagancję w sprawach u-
bioru, nie licząc się zupełnie z kanona
mi mody i smaku, królowa odznacza się 
niezwykłym gustem i elegancją.. Żona 
prezydenta jest Amerykaninowi bliższa, 
gdyż jest to kobieta z ludu, ale z drugiej 
strony uważa on, że królowa właśnie, 
powinna mieć w sobie coś wzniosłego. ' 
To też Elżbieta, która przy oficjalnych 
okazjach występnie ubrana cała na.'bia-
ło, wywarła na Amerykanach należyte 
wrażenie. 

file:///inte-
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Ożywienie na rynku galanteryjnym 
ilość zaprotestowanych weksli spadła o 7 0 procent 

W niemieckie] prasie roi t,ię 
głupstw na temat polskiego 
cia gospodarczego. Ze złośliw

cami polemizować nie można. Można 
natomiast zaznaczyć, że niedomagania 
naszej gospodarki w obecnej chwili ma
ją charakter wyraźnie przejściowy, 
związane są z wypadkami politycznymi, 
wskutek czego nastąpiło przesunięcie 
hierarchii potrzeb. Włókiennictwo jest 
w sytuacji najmniej pomyślnej — wiado
mą jest bowiem rzeczą, że np. spłacanie 
rat Pożyczki Obrony Przeciwlotniczej 
musiało się odbić na zaopatrywaniu ro
dzin urzędniczych i robotniczych w 
pościel czy bieliznę. Natomiast np. Zaol
zie 1 Górny Śląsk — nie mówiąc Już o 
COPie — kwitną 1 zapowiadają rozwój 
0 wiele jeszcze wspanialszy. Rzecz pro 
sta, że ta wtórna prosperity przyjść do 
nas musi i to już niedługo... 

** * 

Gdyby Niemcy prowadziły poli 
tykę gospodarczą choćby w naj 
mniejszej mierze podobną do na

szej, byłyby już dawno pękły — o tym 
niech sobie pozwolą powiedzieć pano
wie publicyści niemieccy. Zostaliśmy 
zmuszeni przez agresywne zamiary 
niemiecku) do zajęcia postawy obron
nej, ale przecież istota naszego gospo
darstwa narodowego nieomal nie zosta
ła ograniczona i toczy się względnie 
liberalnymi torami. Podczas gdy w 
Niemczech dziś już jest prowadzona na-
wskroś wojenna polityka gospodarcza, 
nasza — nie bardzo odbiega od poko
jowej. 

* 

W Niemczech zostało dokonane 
ostatecznie przełamanie wszy
stkich statutów Banku Rzeszy. 

Pokryciem banknotów jest w rezultacie 
sam Hitler t. zn. nie ma żadnego pokry
cia. Marka niemiecka jest przymusowo 
kursującym papierkiem. Natomiast u 
nas wicepremier Kwiatkowski nie opu
ści żadnej okazji, ażeby podmurpwać 
zanlanie do waluty i zaręczyć jej sta
łość. Jeżeli gdziekolwiek ze strony pry
watnej odezwie się jakiś słaby pod
szept Inflacjonistyczny, jest on z nale
żytą surowością likwidowany. 

*» 
* 

Różnica polityki Banku Polskiego 
I Banku Rzeszy obrazuje różni
cę polityki gospodarczej polskiej 

1 niemieckiej. Jak na to, co sję na świe
cie dzieje, gospodarcze społeczeństwo 
polskie ma wyjątkowo zdrowe nerwy 
i będzie je miało coraz zdrowsze... 

V 
R a z po raz spotykamy się w pra-
Ę \ sie codziennej, mniej orientują

cej się w życiu ekonomicznym 
z próbami odszyfrowania nastrojów 
społecznych po przez kursy giełdowe. 
Tego rodzaju wróżby, jak dawniej z 
wnętrzności zwierząt albo z lotu pta
ków, przystoją może społeczeństwom, 
gdzie giełda odgrywa większą rolę, 
aniżeli u nas. W Polsce wypadki poli
tyczne, zarówno międzynarodowe jak 
i wewnętrzne oddziaływują, rzecz pro
sta, na tę nieliczną bardzo garstkę 
osób, które interesują się kursami gieł
dowymi, ale szersze warstwy społecz 
ne nie mają absolutnie nic wspólnego 
z tymi reakcjami.. Kursy giełdowe w 
Polsce — to rezultat bardzo drobnych 
posunięć finansowych bardzo nie wiol 
klej ilości osób. Wystarczy przeczytać 
miesięczne sprawozdanie giełdy war
szawskiej, aby się o tym przekonać. 
Bywają dni, kiedy ceduła akcyj zawie
ra 3 do 5 pozycyj. Obroty popularnymi 
akcjami olbrzymich przedsiębiorstw jak 
Lilpop, Ostrowiec) Starachowice, Ha 
berbuscli wynoszą horribile dictu — 
100.000 zł. miesięcznie! Gdyby rzeczy 
wiście rządowi zależało na tym, mółby 
Jeden bank państwowy przy pomocy 
drobnych posunięć interwencyjnych 
łteia£ kursami, Jak Jakby, mu się po-

Obroty na rynku galanteryjnym 
wzrosły ostatnio poważnie. W dziale 
pończoszniczym zakupy ze strony miej
scowych oraz prowincjonalnych odbiór 
ców były duże. W ciągu ostatnich kilku 
dni składy towarowe łódzkich produ
centów pończoszniczych uległy poważ
nemu zmniejszeniu, co, zdaniem sfer 
zainteresowanych powinno wpłynąć na 

mocniejszą tendencję na pończochy. 
Rekordowe obroty wskazuje dział 

niektórych sezonowych artykułów ga-
latneryjno-dzianych. Popyt na artykuły 
dziane galanteryjne był do tego stopnia 
duży, że producenci obostrzyli warunki 
sprzedaży. 

Obroty pomiędzy Łodzią a prowin
cją, które są najlepszym miernikiem sy-

Z Sqdu Handlowego 
Firma „H. J . Kohn i L. Karo", wyrób 

i sprzedaż towarów włókienniczych w 
Lodzi, przy uL Piotrkowskiej Nr. 38, wnlo 
sta do Sądu podanie o otwarcie postępo
wania układowego 

Firma istnieje od 40 lat, przetrwała o-
gólno światowy kryzy6 ekonomiczny, 
niewypłacalność odbiorców jednak nad
wyrężyła poważnie zasoby kapitałów 

Ogólne straty na odbiorcach firmy 
wyniosły około 40.000 zł. 

Firma proponuje swoim wicizycie-
lom układ w wysokości 60 procent, płat 
nych w czterech ratach półrocznych. 

Podanie o otwarcie postępowania u-
kładowego wniosła rewnież do Sądu fir
ma „D. Srlencki" w Łodzi, przy ul. Piotr 
kowskiej o7. 

Sąd po nadesłaniu opinii Izby Prze-
własnym przedsiębiorstwa, tak, że osta- mysłowo-Handlowej i biegłego, rozpa-
inio nie mogła rozwinąć już swojej dzia- trzy powyższe polania na najbliższej se 
łalności handlowo-przemysłowej. | sji sądowej. 

Obowiązek stemplowania obligacyj 
dotyczy wyłącznie obligacyj zagranicznych; 

Omawialiśmy już obszernie zmiany, 
wprowadzone przez nową ustawę o o-
bligacjach. Poza szeregiem zarządzeń 
normujących sposób emitowania no
wych obligacyj w przyszłości, wpro

wadziła nowa ustawa obowiązek przed
stawienia, znajdujących się u nas w kra
ju obligacyj z a g r a n i c z n y c h wła
dzom skarbowym, do ostemplowania. 

W związku ze zbliżającym się osta
tecznym terminem stemplowania obli
gacyj zagranicznych, który to termin u-
pływa z dniem 28 b. m., wydały'władze 

tuacji na rynku, zwiększyły sie oraz «' 
gly znormalizowaniu. Normalizacja J 
polega przede wszystkim na P o Ą ' 
do stałych tranzakcyj pomiędzy m^j 
mi łódzkimi a odbiorcami prowincjo"' 
nymi. Najwięcej towarów galanterJJ, 
nych Łódź wywiozła w dniach % 
nich na Pomorze oraz do PoznańsKics 

Przemysł galanteryjny łódzki rojPj 
czął już również produkcję na ^ " j i y 
mowy, przy czym uruchomione z ,fle, 

n asW l ! a 

prawie wszystkie fabryki galanter 
Na rynku galanteryjnymL_nfinansp' 

również niewątpliwie poprawa^ 
wa. Sfery zainteresowane 
że w stosunku do ubiegłego 
ilość weksli wykupionych w - n t i 

zwiększyła się o blisko 10 Pro*JLcen-
Pokrycie przyjmowane przez P r o

m 0 tfa ' 

śla)*' 
termi»1* 

term1: 

ch m¡esl« 1' 

wach gospodarczych umieścił wzmian
ki „o obowiązku przedstawienia do o-
stemplowanla wszystkich pożyczek pre 
miowych, emitowanych przed dniem 1 
mai ca b. r.", nie nadmieniając zupełnie, 
że zarządzenie powyższe dotyczy wy
łącznie pożyczek zagranicznych. 

Jedynie orientacji szerokich rzesz po
siadaczy krajowych pożyczek premio
wych i pełnemu zaufaniu, jakim społe
czeństwo nasze darzy kierownika naszej 
polityki finansowej, przypisać należy, że 
wiadomość ta nie wywołała w sferach 

tów i hurtowników zostało unor 
ne przez przyjmowanie weksli z 
nem płatności od 3-ch do 4-ch ml 

Zdaniem sfer zainteresowany^1 ^ 
kowita normalizacja finansowa n a

 { j j , 
ku nastąpić winna w połowie HP03 

Na ten czas bowiem przypad3'3' 
miny płatności ostatnich weksli 
wionych w miesiącu styczniu wzs1* 
lutym b. r. ^ 

Do tej pory stosunkowo naJ«,|Ç. 8 f 
ruch notowano na rynku gotoWJ^ ^ 
tykułów dzianych, z których w" PL̂  
szym rzędzie wymienić należy flf'atpli' 
kostiumowe, nie ulega Jednak ^Lf 
wości, że i w innych działach PrL\ft 
słu galanteryjnego ruch ulegnie z* 
szeniu już w najbliższym czasie. ,^ 

Dodać wreszcie wypada, że ^ 
pończoszniczym największym s , f 
kowo zapotrzebowaniem, specjah 1 1,^ 
żeli chodzi o klientelę miejską. ^ p» 
ły się pończochy czysto-jedwąt" 1^' 

skarbowe odpowiednie przypomnienie, (zainteresowanych, poważnego zaniepo- wsiach antomiast zwiększyło 6.lVrii^ 
W następstwie tego przypomnienia kojenia. trzebowanie na pończochy z >e 

szereg pism nie orientujących się w spra sztucznego, (h). 

Niemcy przeciw definicji „ czystej wełny, 
Międzynarodowa Konferencja Wełniana przeszła nad wnioski* 

niemieckim do porządku dziennego ^ 
Na Międzynarodowej Konferencji Weł , robów wełnianych do Ich celów prze*! nlcję „czyste] wełny", przyjęte 

znaczenia z zupełnym pominięciem w w Londynie. Definicja ta ustanej 
nazwie towaru surowca z którego zo-1 tkanina może być nazwana » c Z . y ' 
stal on wyprodukowany. Nazwa „czy- \ nlaną" tylko Jeśli zawiera conaJtf1

 tan«j 

nianej, która obradowała w ubiegłym 
tygodniu w Brukseli, delegaci niemiec
kiego związku wełnianego starali się 
wyjaśnić, że używanie określenia „czy 
sta wełna" okazało się na dłuższą metę 
szkodliwe dla przemysłu wełnianego 
wszystkich krajów, ponieważ sugero
wało niższość tkanin mieszanych. Do
wodzili oni, że przemysł wełniany 
wszystkich krajów będzie prędzej czy 
później zmuszony do używania wełny 
sztucznej jako domieszki do wełny na
turalnej, w związku z czym Niemcy pro 
pomija ograniczenie nazw wszelkich wy 

sta wełna" jest, zdaniem delegatów nie
mieckich, wybitnie szkodliwa, ponie
waż sprzedaż światowa zwiększyłaby 
się dzięki odpowiedniej domieszce weł 
ny sztucznej, a opadnie ona, gdy się wy 
chowa ogół kupujących w fałszywym 
mniemaniu, że produkty czysto wełnia
ne-sa zawsze i we wszystkich okolicz-

; nościach lepsze od mieszanych. 
I Pomimo sprzeciwu delegacji nie
mieckiej, konferencja zatwierdziła defł-

Słaba tendencja na rynkach surowcowych 
Jedynie bawełna nadal zwyżkuje 

Światowe rynki surowców miały w 
tygodniu ubiegłym nadal tendencję sła
bą. Przyczyniła się do tego niejasna 
międzynarodowa sytuacja polityczna. 
Poza tym odnoszono się także krytycz

niej do ewentualnych widoków na więk 
sze ożywienie koniunktury w Stanach 
Zjednoczonych. 

Z surowców zwyżkowała w tygo
dniu ubiegłym jedynie bawełna, co tłu
maczy się małą stosunkowo podażą te-

dobało... Ale na to się nie zanosi, albo-! go artykułu. Na giełdach zbożowych 
wiem rząd zdaje sobie sprawę z tego,1 zaznaczył się ogólny spadek cen. Spe 
że kursy giełdowe akcyj w tej chwili cjalnie pszenica poważnie zniżkowała, 
0 niczym nie świadczą, zaś rząd nie ma' co tłumaczy się tym, że widoki na za-
zamiaru premiować spekulacji... warcie porozumienia między poszczę-

Jeśli ktoś chce koniecznie obserwo-; gólnymi producentami są niniejsze, 
wać ruch kursów, to Już niech lepiej; Na rynkach metali nieżelaznych pa-
zwróci uwagę na pożyczki państwowe nowała tendencja słaba. Cena miedzi 
1 listy zastawne. Tam różnice są rze- obniżyła się w stosunku do końcowych 
czy wiście niewielkie, aczkolwiek I tui notowań z poprzedniego tygodnia o 1 
wszystko odbywa sie bez interwencji Ł. Również cena cyny spadla o dalszy 
i tu również szerokie warstwy społecz- 1,44 Ł. Ołów i cynk miały także usposo 
ne nie przyjmują udziału w grze giełdo- bienie słabsze. Stosunkowo nieźle trzy-

proc. naturalnej wełny. Wyjątek * 
wlą tkaniny ozdobne, o zawan° s. 
proc. nautralnej wełny. Włoscy 1 y 
gierscy delegaci przemawiali y f 
dzie przeciwko wnioskowi, ' e « f y l F 
wstrzymali się od głosowania. P j )f 
scy, polscy, francuscy, belgijscy \0y 
lenderscy delegaci głosowali za v 

kłem. 
Uchwalono również Jako ^ 

dodatkowy, że sama nazwa .»J y 
wełna" nie stanowi sama przez »•* 
nej gwarancji Jakości, (jo) 

Czy na czasie? < 
W dniach ostatnich uruchomili j 

Warszawie, Izbę polską dla J c fes^ 
Niemcami dla czuwania nad »m ^ 9 
polskiego świata g o s p o d a r c z e ^ ^ 
interesowanego W obrotach 
wych polsko - niemieckich. . t a i \ 

W związku z tym poważne *' ^it 
ganizacje gospodarcze *7p

c%tf i 
opinię, że uruchomienie tej P ' a c . c I 
stąpiło w niewłaściwym ^ J j j j r J 
utworzeniem tej instytucji najj ^ 

nastania normalna 0rf „ 
0 m v szere\„ M,V 

•ÈÊ~-WÎMtM-Çm> kaduku * suta .(PP.).« 

czekać do 
Jak się dowiadujemy, 

zacyj gospodarczych, nie 
lu w pracach izby. 

szer*.-; ut* 

Nie damy sie 
odeprzeć od Ba tí* 



!Ä .90.55 -

..REPUBLIKA- Nr. 168. Wtorek. 20 czerwca r. 

Giełda p i e n i ę ż n a 
Warszawa, 19 czerwca 

¡01 V , ' " ' 1 5 — 90.77 — 90.33, Berlin 213 07 
j . ' ^d»ńsk 100.25 — 99.75, Holandia 282.70— 

H;oi 7- 281.99, Kopenhaga 111.30 - 111 58 -
I33 ' Londyn 24.91 — 24.98 — 24.84, Nowy Jork 
W I 7 T n -5, Nowy Jork-kabcl 5.32 _ 5.33.25-
»11 ' °«lo 125.20 — 125.52 — 124.88, Paryż 

12862 
119.70, Wio-

27.91, Helsinki 10.99-ll.O2-10.o6. 
106 25, Bank Zachodni 29.00, Cukier 

17.00, 
49.00 - ] 

,.127.98 7 5 - 1 4 0 ? . Sztokholm 128.30 
r 28Ó5 r y c h 1 2 0 0 0 — 120.30 

'"wil^i! 1 3 0 ' 5 0 ' Modrzeiów 17.50 
" Z . . . . 7 ! . 5 0 - 74.00, Starachowice 

vyiatl<iD
a r d^w 4 9 0 0 - Tendencja nieco słabsza 

PAP * m B a n k u Piskiego. 
' 6 o ! o o Y PROCENTOWE: Pot. Wewnętrz-
\ T~ 60.50, Poż. Inwestycyjna I-ej emisji LS7TŁS w s e r i e 7 8 - 7 5 ' n " e i e m - 7 6 0 0 7 6 2 5 

I*N« ' Ń ' . o nwersyjna 6 5 . 0 0 — 6 2 . 0 0 setki 6 6 00 
^3 ^yolsrówka 3 9 . 7 5 , Konsolidacyjna 61 5 0 — 

•etki 1 dr. Kolejowa 5 9 . 0 0 dr., 5 i pól h ° S t 

^ » V r « m " P o l , K I 8 1 - 5 0 ' 4 ' P 6 ' P ^ O - Ziemskie 
? 6 . 7 5 _ 5 7 . 7 5 _ 5 7 . 6 3 , 5 p r o c . Warszawy1 

50 dr. Tendencja dla pożyczek premj. £ R 64.! 
ty * ? S Z B | dla innych utrzymana. 

**»ka j t ł c ^ Pozagiełdowych: 3 proc. rental 
'O,, 9 odcinki po 1.000 zł. — 46.00 odcinki pol 

" — 53FTN I 53.00. 

Z 
n o l ^ c z o r a j s z y m zebraniu 

"'•OO, 

GIEŁDY ŁÓDZKIEJ. 
giełdowym w Ło

R v«Hv,W a n 0 ! Dolarówka 40.25 — 39.75, Po*. 
PORJ ' c y > n « Iej emisji 77.00 — 76.00, IIej emirjij 
NIR̂   0 0 ' Konsolidacyjna 61.50  61.25, W E  I 
[te^na 60.50 _ 60.25, Bank Polski 106 00  [ 

'endencja słaba. 

, 2 GIEŁDY ZBOŻOWEJ W ŁODZI, 
^'leniea 25.75 _ 26.00, pszenica zbierana 

^nTi. '50, jęczmień przemiałowy 20.50 — 
0 n * k » pszenna: 45,50— 46.50, 44.50 - 45.50, 

4 42.50, 39.50 — 40.50, 32.50 — 33 00, 
Î mT tn 3 5 5 0 — 3 6 ' 5 0 ' 2 9 5 0 — 3 0 ' 5 0 ' 2 8 5 0 

m • «7.50 _ 28.50; mąka pszenna pastewna J$0,-\16.00; m ą k a żytnia 29.00 - 30.00, 26 .00-
l*V»i V e m " i a k i jadalne 6.00 — 6.50. R E S Z I A no-
f ^ S n i ' 1 z m ' a n V - Tendencja na mąki pszennej 
H\ 1 ? ! o iywiona, na inne spokojna. Ogólny 

''^2 tony. 

Kursy porównawcze ivalorö v 
Waszawa, 19 czerwca. 
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i i ; 7 ^ " 
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60.50 60.50 60.50 65.25 
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39.75 39.75 39.50 4 2 — 

^ ¿ ¿ ~ 57.63 57.50 57.  64.38 

64.50 6 6 — 73.75 

^ Ł 6 d z  1 9 3 3 .—.— 57.75 58.50 66.— 

— 106.25 106.25 110— 119.50 

. . . 1 9 0 — 7 4 — 

l ) í ^ r ~ — 
4 9 — 5 0 — 54.25 4 8 — 

4 2  JORK: Loco 9.86, lipiec 9..23, 
ł.' huA 1 e s i e n 8 4 7 > październik 8.38, listopad 

\7.93 f • 8 > 1 0 ' "tyczeń 7.99, luty 7.95, ma 
^ o t o w . ^ 1 " ' 8 0 7 ' 8 8 . mai 7-8&-
«' »ier n * n i a z d n i a 1 7 °- «»•• L o c o 9 8 7 ' U P i e c 

1 'UTOŃ"? 8 - 5 0 ' wrzesień 8.55, październik 
\°2, rn, 8 ' 3 1 - Jrudzień 8 1 8 . styczeń 8.06, lu 

I " O w y ^ 7 " ' kwiecień 7.95, maj 7.92. 
' '* r t l i l t 8 46 E A N ) L o c o 9 ' 4 5 , U p ' e C 9 ' 2 4 , P S Ź 

NOTOWANIA BAWEŁNY '¡PWY -* I7'É° CZCRWCA 1939 ROKL1. 

">&i 7"ot o d z i e ń 8.21, styczeń 8.12, MARZT-C 

Not 
( 9.33W»ni a z d n i & 1 7 . 2 o b m . L o c o 9 . 4 5 , li-

tn«-', P a z<iziernik 8.53, grudzień 8.28, styczeń 
U Y P R D , 8 - ? 9 ' maj 8.02,lipiec 7.94-96. 

>u 196 0 L s Czerwiec 5.29, lipiec 5.12, sier 
4 . 6 4 ; ' J e s i e ń 4.86, październik 4.76, iisto-
'^lza» . 

I "GUa» , , L o c o 6-81, czerwiec 5.55. 
1667 1, f 1 Lipiec 6.63, wrzesień 6.63, pazdzier 
1 6 . 8 0 . u , t 0 P a d 6.70, styczeń 6.74, marzec 6.77, 

Jj« 5 ^»ka Sakkel. Loco 6.00, lipiec 5.81, wrze-j 
\ u i a : ' . p a z d?iernik 5.79, styczeń 5.82, marzec 

k ^ M A W' írud,i J
L o c o u ' 7 9 > u P i e o 9 - 7 5 - P » i « I z I e r t l i k 

ii Bo^ień 8.80, styczeń 8.84, mareec 8.80 

[Dział oficjalny ŁOZPN 
Komunikat Nr. 58 

Wydziału Gier I Dyscypliny 
1. Wzywa się do sekretariatu związku na 

dzień 21 czerwca br następujących zawodni
ków: Różyckiego (UTJ, Marciniaka Stanisława, 
Miniszewskiego Władysława 1 Otto Jerzego 
(wszyscy SKS). 

2. Prośbę SKS Zd. Wola w sprawie niewy-
znaczania zawodów w dniach 10 i 11 crerwca 
rb, pozostawia się bez rozpatrzenia wobec spóf 
nionego terminu złożenia pisma (pismo wpły
nęło do sekretariatu Związku w dniu 10 czerw-
ca 1939 roku). 

3. Załatwia się odmownie prośbę KS Huragan 
Ruda Pabianicka w sprawie darowania kry 
zwodnikowi Giblerowi Eugeniuszowi, dla braku 
podstaw. 

4. Po przeprowadzeniu dochodzenia w spra
wie zawodów o mistrzostwo klasy C rozegra
nych między KS Metal Olowno a SKS Ozorków 
w dniu 21 maja 1939 roku w Ozorkowie po
stanowiono: 

a) wobec stwierdzenia faktu, iż na wspom
niane wyżej zawody SKS — Ozorków, wysta
wił zawodników ZPMP Orlę — Ozorków Za
sadę Władysława i Kowalczyka Adama — zwe
ryfikować omawiane zawody walcowerem 3:0 
1 2 pkt dla KS Metal w Olownle; 

b) ukarać zawodników Kowalczyka Adama 
i Zasadę Władysława obydwóch 12-miesięczną 
dyskwalifikacją za udział w zawodach Inne! 
drużyny pod fałszywym nazwiskiem. Początek 
kary z dniem 19 czerwca 1939 r. — koniec —-
z dniem 18 czerwca 1940 roku 

c) ukarać kapitana drużyny SKS Ozorków 
Urbana Alfreda, 12-miesięczną dyskwalifikacją 
od dnia 19 czerwca 1939 roku do 18 czerwca 
1940 roku, za świadome podpisanie składu dru
żyny, w którym figurowali zawodnicy nle-

uprawnieńi do gry. 
5. Za wystawienie niedostatecznej Ilości po

rządkowych oraz za niedopilnowanle porządki, 
na zawodach mistrzowskich w dniu 8 czerwca 
939 roku karze się grzywną pieniążną wyso

kości zł 5 ŻKS Makabi Zgierz. 
6. Karze się następujących zawodników: 
a) Szlamowicza Uszera (ŻKS MakabL Zg.) 

6-tygodniową dyskwalifikacją od dnia 19 czerw 
ca do 30 lipca 1939 roku — par. 124 k. 

b) Olejnika Mieczysława (PTC) 2-mles. dys
kwalifikacją z zawieszeniem wykonania kary 
na przeciąg 6 miesięcy, za przewinienie na za
wodach o mistrzostwo juniorów UT — PTC 
w dniu 11 czerwca br par- 124 c. 

c) Klatta Bolesława (UT) 6-tygodniową dys
kwalifikacją od dnia 19 czerwca do 30 lipca 
1939 roku — par. 124 k. 

d)Habrosa Zygmunta (RKS Aleksandrów) — 
3-miesięczną dyskwalifikacją od dnia 19 czerw
ca do 18 września 1939 roku, za przewinienie 
na zarodach Jutrznia — RKS Aleksandrów 
w dniu'11 czerwca 1939 roku — par 124 e. 
1 - e) Fiszera Kutą '(Zjednoczone), 1-tygodniow-
wą dyskwalifikacją od dnia 19 do 25 czerwca 
1939 roku za przewinienie na zawodach Zjed
noczone — PTC w dniu 8 czerwca 19,39 roku 
— par. 124 b. 

f) Janaczyka Ludwika (ŁTSG) surową na-
gav/| za przewinienie na zawodach ŁKS — 
L'1SQ w dniu 11 czerwca 4939 roku par. 124 a. 

g) Girdalskiego Romana .Huragan), 3-mlei. 
dyskwalifikacją od 19 czerwca do 18 września 
19,39 roku, na przewinienie na zawodach Hu
ragan II — RKS Ii w dniu 11 czerwca 193!» 
roku — par- 124 e. 

h) Kuperbega Motka (Hakoah), surową na
ganą za niesportowe zachowanie się na zawa
dach TUR — Hakoah w dniu 11 czerwca 1939 
roku — par. 124 e. 

i) Szynkego Alfonsa (RKS Konstantynów) 
(i-tygodniową dyskwalifikacja od dnia 19 czerw
ca do dnia 30 lipca 1939 r. (par- 124 k) i Berg
mana Zygmunta (RKS) 2-miesIęczną dyskwa
lifikacją od dnia 19 czerwca do 18 sierpnia 1939 
roku (par 124 m) obydwóch za przewinienia 
na zawodach SKS — RKS w Konstantynowie 
w dniu 11 czerwca 1939 roku. 

j) Ressla Gerharda (Burza) 6-tygodnlową 
dyskwalifikacją od 19 czerwca do 30 lipca 1939 
roku, za przewinienie na zawodach Burza II — 
SKS II — par. 124 k. 

k) udziela się surowej nagany rezerwowe] 
drużynie PKS Burza Pabianice za niesportowe 
zachowanie się na zawodach SKS II — Burza II 

1) Łapczyńskiego Janusza (Huragan Ruda 
Pab.) 6-miesięczną dyskwalifikacją od 19 czerw
ca do 18 grudnia 1939 r, za czynne znieważe
nie przeciwnika (par 124 f), Czaję Zygmunta, 
Rytczaka Jana i Cyransklego Zygmunta (Hu
ragan Ruda Pab.) wszystkich 3-miesięczną dys-
kwalifikacją za przewinienie na zawodach Hu
ragan — Krusche Ender w dniu 11 czerwca 
1939 roku par, 124 e. 

I-80 
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dla dzieci 
trwa cały roh 

W A K A C J E ! 

wyjeżdżamy! 
A najważniejszą 

jest nowoczesny 

— choć najmniejszą 
aparat miniaturowy 

częścią bagażu 

" K o d a k " 
B a n l a n i F 8 

który nabyć można w każdym fotoskładzie, zamienia

jąc swą słarą kamerą " K o d a k " . 

C E N A ZŁ. 3 3 . -
przy zamianie z .. 2 5 . -
I n a ł u r a l n i e z a p a s n i e z a sł ą pi o n y c h b ł o n 

P A N A Ł O M I C - X 

Ż ą d a ć w s z ę d z i e . 

K o d a k 
r -

S p . z o. o. — W a r s z a w a , P L A C N A P O L E O N A 6 

Oddział w Łodzi: Piotr owska 121 

Niech usłyszą nad Szprewą! 
Już za kilka dni, w nadchodząca so

botę, przy dźwiękach orkiestr wśród 
szpalerów Dowiewajucych flas państwo
wych i Lip;i Morskiej i Kolonialnej ru
szy tłum owiany tchnieniem polskiego 
Bałtyku, „popłyną" okręty zaimprowi
zowane na samochodach na Plac Wol
ności, gdzie w obecności władz po wy
słuchaniu przemówień z Warszawy na
stąpi zaciągnięcie warty przy banderze 
morskiej przez Związek Marynarzy Re
zerwy. „Hymn Bałtyku" uderzy potęga 
swych dźwięków w cokół murów, roz-
przestrzeni sie po nlicacli Łodzi i sięga
jąc wszystkich zakamarków przypomni, 
że jak jeden mąż winniśmy stanąć naza
jutrz w szeregach i wielkim pochodem 
zadokumentować naszą najserdeczniej
szą i najtrwalszą łączność z morzem. Te
goroczny obchód „Dni Morza" będzie 
mlal charakter całkowicie odmienny, niż 
w latach poprzednich. W tym roku nie 
będziemy obchodzili tylko święta odzy
skania dostępu do morza. Rok bieżący 
wnosi do programu „Dni Morza" okolicz
ności całkowicie nowe, doniosłe i dale
ko, daleko wychodzące po za ramy świę
towania. W tym roku bowiem bezczelne 

łapv próbują sięgnąć nie tylko po nasze 
morze święte, które nam oddech równy 
i zdrowy umożliwia, ale nawet po ziemie 
dookoła niego położone. Po ziemie nasy
cone krwią naszych bohaterskich przod
ków. N^ród polski poprostu zdumiał się 
tą niesłychana bezczelnością. Ale w tvm 
zdumieniu tak twardo pięścią w"$tół ude
rzył, że obłąkanym na chwilę rozum 
wrócił i zadrżeli Polska od Bałtyku o-
depchnać się nie da!" — oświadczył mi
nister Beck w swej pamiętnej mowie. 
Zdanie to wystarczy mnogością zawar
tych w nim zagadnień, aby Łódź i woje
wództwo łódzkie całkowicie wypełniły 
program „Dni Morza", które od najdaw
niejszych wieków nauczyło się szumieć 
najwspanialszymi melodiami polskiego 
rycerstwa. 

W okresie „Dni Morza" wyjdźmy te
dy na gościńce i ulice, zbierzmy się w iz
bach świetlicznych. na podwórkach fa
brycznych, albo na placach publicznych 
i na razie jeszcze trzymając broń u nogi 
krzyknijmy tak głośno, aby nad Szprewą 
usłyszeli' 

Wiemy co to morze! Wiemy co to 
Gdańsk! I dlatego od nich wara!... 

Nasz reporter zanotował: 
W bramie przy ul. Wesołej 9, znaleziono Źródlana 8), która odniosła ciężkie obrażenia 

nieprzytomną kolbetę, liczącą lat około 40. — ciała Poszkodowaną przewieziono karetką po 
Przybyły na miejsce lekarz stwierdził u despe-i gotowia Czerwonego Krzyża do szpitala 
ratki zatrucie luminalem i w stanie groźnym 
przewiózł ią do szpitala w Radogoszczu. Nazwl 
ska kobiety narazle nie ustalono. 

• • * 
Na izosle Kruszów — Tuszyn najechana zo

stała przez motocyklistę Mieczysława Wią-
czyka (Rzgowska 116), 59-letnla Pyi (Tuszyn, 

Józefa, 
nla. 

Motocyklistę zatrzymano do 
św. 

wyjaśnię-

Giełdy światowe 
w u b ś e g ł a i t n f q £ o d n i u 

Na światowych giełdach papierów wartośclo wych panował w tygodniu ubiegłym nadal na 
strój slaby przy obrotach ograniczonych. S p e k u 
lacja i publiczność nie chciały się angażować, 
czekając na wyniki misji Williama Strangs w 
Moskwie. Również Ostry konllikt japońsko-an-
gielski i enuncjacje Berlina i Rzymu o interwencji 
Niemiec i Wioch w Hiszpanii wpłynęły niepo
myślnie na rozwój tranzakcjL 

W a l l s t r e e t miała usposobienia słaba. 
Stery giełdowe zaniepokojone były sytuacją na 
Dalekim Wschodzie. Największe straty kursowa 
poniosły w zeszłym tygodniu akcja stalowa, fa
bryk motorów, kauczukowe i miedziana. Jedynie 
akcje elektryczne i akcje niektórych iabryk sa
molotów utrzymały się stosunkowo na Wysokim 

Nieszczęśliwemu wypadkowi uległa wczoraj 
64-letnia Zofia Wiśniewska (Hoża 27), rdnosząc 
złamanie podudzia i rany głowy. Poszkodowa
ną przewieziono do lecznicy. 

• 
Na posesji przy ul. Łowieckiej 5. uległ wy

padkowi przy pracy na budowli 49-letni Sta
nisław Frankowski, odnosząc złamanie k.lku 
żeber 1 przedramienia. Poszkodowanego robot
nika przewieziono do szpitala w stanie bardzo 
osłabionym. 

S t a b . 4 0 . 0 0 ( 4 2 . 5 0 ) , 6 proc. Poż. Dolarowa 37 .00 
( 3 8 . 0 0 ) , 7 proc. Poi. m. Warszawy 29.12 i pół 
( 3 0 . 1 2 i p ó l ) , 7 P R O E - Potyczka Śląska 3 1 . 0 0 ; 
( 3 0 . 1 2 i p ó l ) . I Na ul. Zgierskiej najechany został ijrzez »a-

O b r o t y n a giełdzie l o n d y ń s k i e j były mochód 18-letni rowerzysta Kazimierz Bulka 
b a r d z o m a i . , p r z e w a ż a ł a tendencja (laba. Znii- (Słowackiego 37). odnosząc ogólne 
k o w a l y z a r ó w n o papiery krajowe, jak i zagra- ciała 
nlczne. W y j ą t e k stanowiły akcje kopalń złota,, 
k t ó r a u l e g ł y wzmocnieniu. 

obrażenia 

Ipor.omte. . . . , , _ , 
Kursy pożyczek polskich uległy zniżce. Dola 

116 b . m. notowano (w nawiasach cylry z 9 b . m . ) i ojól s ł a b s z e . 
8 proc. Poż. Dillona 47.50 (50.00), I pr©«k P o i 

R ó w n i e ż w P a r y ż u dało się zauważyć 
o s ł a b i e n i a , s t r a t y k u r s o w e poszczególnych pa
p i e r ó w ale b y ł y j e d n a k wielkie. Stosunkowo do
b r z e t r z y m a ł y s i ę a k c j e górniczo.hutnicze, che
m i c z n a , b a n k o w e i elektryczne. 

W Z u r y c h u I A m s t e r d a m i e za
znaczyła s i ę tendencja słaba. Obroty uległy dal
s z e m u s k u r c z e n i u . W Berlinie i Wiedniu tran-
z a k c j e r o z w i j a ł y s i ę leniwie, notowania były na 

• • * 
W mieszkaniu rodziców przy ul. Kolejowe! 

9 (Ruda Pabianicka) uległa zatruciu nieznaną 
trucizną 3-letnla Krystyna Cłiolewska. Dziecku 
udzielił doraźnej pomocy lekarz pogotowia miej 
skiego. • . • 

Na posesji przy ul Południowej 23. w cza
sie pracy przy studni ranni zostali l.aizer Lip-
man (Pomorska 13) i l.ajh Rozenbbim (Pr mor
ska 13). Obu rannych przewieziono do szpitala 
św. Józefa. 

http://10.99-ll.O2-10.o6
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c]a autobusowa do samego Nowego 
CENY UMIARKOWANE! 

RZEDWIOSNIE 
Żeromskiego 74-76 

tel. 129.88 
Dojazd tramwajami 5. 6. 0 i 8 do rogu 

Kopernika i Żeromskiego. 

D z i ś p r e m i e r a ! 

Wspaniale widowisko tańca na lodzie, jakiego dotąd nie ogląda! świat, w filmie p. t. 

• B I A Ł Y M O T Y L * 
W r gł.: SONIA HENIE, DON AMECHE, CESAR ROMERO i JEAN HERSHOLT 

k1órzv dają koncert gry aktorskiej w powyższym filmie. ^nlnycli 
Ceny miejsc: 1 m. 1.09, II m. 90 gr., III m. 50 gr. Kupony ulgowe po 70 gr. z prawem zajmowania dowu 

miejsc, ważne w niedziele i święta od godz. 16—18 w. 
Początek przedstawień w dni powszednie o g. 4, w niedziele, świata o 2-ej. 

KINO 

R A K I E T A 
S i e n k i e w i c z a 4 0 

tel. 141-22 

Ulubienica 
milionów D E A N N A D U R B I Rewel3cy" 

komed a 

i 
P a n n y n a w y d a n i u 

w pozostałych 
rolach Helen Parrisch - Nan Grey — Charles Winniitf?!. 

DR. MED. 

W . ŁAGUNOWSKI 
Specjalista CHORÓB WENERYCZ
NYCH, SEKSUALNYCH 1 SKÓRNYCH 
(GablnebRoentgeno-1 śwlatlolecznlczy) 

Piotrkowska 70 Tel . 181-83 
Przyjmuje: od 8.30 do 10.30 rano. o* 
1-ej do 2.30 pp. I od 6 do 8.30 wleci 
V/ ntedz. I święta od 10 r. do I VI 

PRZYCHODNIA SPECJALNA 

Ł , c W E N E R Y C Z N Y C H 

Leczenie chor. wenerycznych, seksuat 
nych I skórnych, leczenie promieniami 
Rentgena, analizy krwi i wydzielin 

Zawadzka l g f t . 
(ront 1 piętro, czynna od 8 r. do 9 w. 

PORADA 3 ZL. 

POŁUDNIOWA 
obniżyła 

ceny 

n a Ś N I A D A M K O L A C J E 

bieżący o r a z O B I A D Y J A R S K I E 

KUCHNIA 
SMACZNA! 
OBSŁUGA 
SZYBKA! 

Dr. S. NEUMARK 
Chor. skórne, weneryczne 

i moczoplciowe 
DIATERMOTERAPJA 

(gruźlica i nowotwory skóry) 
l e c z e n i e p r o m . R e n t g e n a 

tclcl. 
170-50 

przy im. od 12—2 I od 6—8. 
Andrzeja 4 

DR. MEI). 

PŁASZCZE impregnowane, Jedwabne, 
wielki wybór, poleca „Modernę", Piotr 
kowska 10, front, II piętro. 

RACHELA LEWI 
przyjmuje 

w KOLUMNIE 
od 4.30 do 8 w. 

WILLA SZENFELDA, TEL. 3 

DR. MED-

choroby skórne I weneryczne 

M o n i u s z k i 2 
tel. 166-35 

Wznowiła przyjęcia. 

l ó d 
dostarcza WODĘ SODOWA, 

LEMONIADĘ, 
ORANŻADĘ 
oraz 

do domów prywatnych Ceny niskie! 

T E L 1 9 0 - 4 8 

R . F R I E D W A L D 
PIŁSUDSKIEGO 69. 

Do akt Nr. IX Kin. 12 M/39, l 
OBW IESZCZEN1E. 

Komornik Sądu Grodzkiego w r o 
dzi rewiru 9-s.o, Ignacy Jakowicki. za
mieszkały w Lodzi, przy ulicy Magi
strackie! Nr. 16, na zasadzie art. bu2 
K. P. C. Ogłasza, że w dniu ¿8 czerw
ca 1939 roku od godziny 14 w Łodz 
przy ulicy Limanowskiego 15('a 3di'c 
dzie się publiczna licytacja ruchomo-
.ści a mianowicie: 3 mtr.3 desek "sos
nowych, 2 mtr.3 desek podłogowych, 
5 mtr.3 de-;ck surowych, oszacowa
nych na łączną sumę zł. 770. - , które 
można oglądać w Jniu licytacji 'w 
miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym. 

Łódź. dnia 16 czerwca ¡939 r. 
KOMORNIK: 
(—) Ignacy Jakowicki. 

Sprawa fir. M Frydrych pko tir. 
Bcia E i A. Rabę. 

r — — — i 
| K u p n o % 
\ i s p r z e d a ż j 

LODÓWKĘ pokojową i maszynę do 
pisania tanio sprzedam. Piotrkowska 
92 front 3 piętro m. 12 godz. 11—2. 

f L o k a l e J 

DO WYNAJĘCIA mieszkania 2-poko-
jowe z kuchnią z wszelkimi wygoda
mi w nowowybtidowanym domu Se
natorska 48 (róg Kilińskiego), dojazd 
tramwajami 0, 4 I 17. Informacje na 
miejscu 3—5. 

POKÓJ z tarasem, wszelkie wygody 
telefon. Magistracka 36, m. 14. teleron 
147-95 od 8 do II-ej. 
POKÓJ ładnie umeblowany do wyna
jęcia. Willa w ogrodzie. Wszelkie wy
go d v.T>lefon_ 149 :50 N a ^ 
MIESZKANIA luksusowe 2 i 3-r-okoio-
we z kuchnią w nowym domu przy 
Cegielnianej 36 do wynajęcia. Tamże 
obszerne sklepy. Wiadomość tel.232-90 

W y c i e c z k a p o N i l u ! ! ! w„Fotopl9stikonie" 
Niezwykła okazja urządzenia tanim kosztem' 
wycieczki po Nilu. nazwanym przez Egipcjan 
„Rzeką święta". — Wspaniale zdlęcia z wę
drówek wzdłuż rzeki od Chartum do Kairu 
wywierają niezatarte wrażenie. — Serię po raz 

pierwszy wyświetla 

„ F O T O P L A S T I K O N " 
ul. MONIUSZKI 2. 

Wstęp 25 gr., dla młodzieży szk, 15 Czynny 
cały dzień bez przerwy. 

1 POKÓJ trontowy z umeblowaniem 
lub bez, wszelkie wygody, do wyna.it>-
cia. lKgo Listopada 32 m. 53 II p. 
DO WYNAJĘCIA od zaraz trontowy 
lokal handlowy o 5 oknach, ul. Sterlin 
ga 17-a. 

T P o s a d y 7 

OGŁOSZENIE. 
Zarząd Miejski w Lodzi posznku.̂  

w pobliżu dworca kolejowego loka' 
o powierzchni użytkowej od 000 do °" 
metrów kwadratowych, w którym a . ' 
zna byłoby urządzić Miejskie Schron'* 
kc Turystyczne na 1*0 łóżek. 

Właścijiele posesji łódzkich, dysp^ 
uujący lokpi.-mii. odpowiadaj, i cynii. 
wyższym wymogom, zechcą złoży* . 
terminie do dnia .¡0 czerwca 1939 t°r, 
do biura Wydziału Gospodarczego 1 

Zawadzka nr. 11) szczegółowe ofe r i y 

wraz z Dianami lokalu. 
Łódź, dnia l.> czerwca 19.39'r<;kU-, 

Zarząd Miejski w 

20-LETNI średnie wykształcenie, ze 
znajomością języków francuskiego i 
włoskiego, pisze na maszynie, grun
townie obeznany z księgowością po
dwójną, z praktyką buchalteryjną, 
przyjmie posadę księgowego na godzi
ny lub na cały dzień, ewentualnie po
mocnika buchaltera. Oferty sub: „Sa
modzielny" 

Pensjonat nad Pilicą m 
W nWbCz¥snyfri, "pTęltnle" potomnym "domu. - Własna plaża, '^jekC-jl 
Lekarz, apteka na miejscu. — Młodzież przyjmuję pod troskliwi , |!> 
Instruktor. - informacje: E. LINDENFELDOWA, Przeiazd 19. 1 

od godz. 9 -12-ej 1 3—5 po pol. 

WYCHOWAWCZYNI - nauczycielka 
intelig., z dobrym hebrajskim przyj
mie posadę na wyjazd na wieś. w gó
ry lub nad morze. Referencje. Ewen
tualnie przyjmie lekcje w Łodzi. Infor
macje tel. 164-96. 

\ U z d r o w i s k a \ 
| i l e t n i s k a f 

IfZAKRZEW — Zacisze Leśne. Przyj
mie jeszcze kilka osób z całodziennym 
utrzymaniem. Kuchnia dyetetyczna, 
ceny przystępne. Tel. 173-02. 

POTRZEBNA zdolna manikurzystka. 
Zakład fryzjerski Zawadzka U. Kinas. 

JULJANÓW. Poszukuję natychmiast 
'2—3-pokojowego mieszkania z kuch
nią i łazienką. Oferty „W. P." do „Re
publiki" 

RUTYNOWANY księgowy bilansista 
i praktyką ' aplikanta adwokackiego 
przyjmie posadę księgowego na godzi 
ny. Skromne warunki. Oferty „Su 
mienny". - \' 
BUCHALTERKA wykwalifikowana po 
szukuje posady ewentualnie zastęp-
stwa. Oferty sub „Księgowość" 
POTRZEBNA podręczna db pricowni 
sukien. R. Fraidenrajch: Piotrkowska 
8 prawa ofic ill piętro. 

ŁADNY umeblowany pokój irontowy 
dla pojedynczej osoby od zaraz do 
wynajęcia. — Ul. 11-go Listopada nr. 
11 m. 6. • 
POKÓJ z windą, centralnym ogrzewa
niem, ładnie umeblowany przy li. Piotr 
kowskiej 56 m. 7 do wynajęcia dla po
jedynczego pana. Oglądać można od 11 
—1 pp. i od 3—6 pp. 

POWAŻNA fabryka zaangażuje zdol 
nego agenta z gwarancją do sklepów 
spożywczych chrześcijańskich. Oferty 
sub ..Pensja i prowizja". 

ti 

II 
przyjmuje cyklinowanle. drutowanie 
froterowanie oraz »przątaiiie biur 

pokoi. Czytzczenle szyb. 
PIOTRKOWSKA 44. telefon 167-48. 

Ceny kuikurencylne. 

KOLUMNA. Zabiorę do pensjonatu 
młodzież szKolną. Troskliwa opieka, 
smaczna kuchnia, sporty i gimnastyka. 
Dzwonić 275-33 od 1 1 - 1 i 3 - 5 . 

ZAKOPANE. Pierwszorzędny pensjo., 
nat ;,Biały Dom" nadal pod zarzą.lem 
Idy Borzykowskiej i Leonii Krautów-
ny. Telefon 130U 

RABKA. Pensjonat dla dzieci i mło
dzieży „Swoboda" tel. 376. Rodzice 
dbający o zdrowie swych dzieci od
dają je tylko pod troskliwą opiekę 
Heleny Baumgarten - Stereuzysowej. 

CHOROBY W E W N E T » z N e 

I REUMATYCZNE * 

u l . N a w r d ' ' 
Tel. 164-21 

godz. przyjęć od S ^ * ^ " " " 

R o z m a i t e J 

FOTOKOPIUJĘ TANIO W
 c ' aV 'a 

dżiny, dokumenty wszelkiego. 

In _ Fnłnlfnni.T Imltule dO .*,"na y iu 
oryginał. M. Kokotek, Ceeief 

„I * 
ZAGINĘŁY 2 protesty po v̂ £,|! 
8. 1936 i 15 9. 1936 wyst. TFJ 
1 protest zł. 50 pł. 15. W i y V 5 

Jakub Zylberszac na 
Szydłowski 

DROBNE ogłoszenia w „Republice" 
sa najlepszym i najtańszym środkiem 
zetknięcia zainteresowanych stron, 
Kto chce: 1) znaleźć lokatora lub sub
lokatora, 2) znaleźć mieszkanie lub 
pojedynczy pokój, 3) sprzedać nieru
chomość lub rzecz. 4) kupić cośkol
wiek okazyjnie. 5) dostać posadę. 6) 
wyszukać pracownika — niechaj poda 
drobne ogłoszenie do „Republiki". 

SZYJĘ WYKWirjjJ1* 
BIELIZNĘ M|g? 

po cenach bardzo DISL\^ 
Przyjmuję również W B 

reperacje <jS 
u l . 6-go Sierpni 

m. 1 6 , IU P' 
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P R E N U M E R A T A 
„ R E P U B L I K ! " 

w Łodzi al. 4,—. za odnoszenie do domu 
40 gr. miesięcznie; c przesyłka pocztową 
w Polsce sL 5—v ..Republik*" 4 Xx-
press" w Łodzi i odnoszeniem do dorcu 

zl- 7.— mlesifcciflie. 
Konto rozrachunkowe Łórkj I, konto Nr. 4. 

OGŁOSZENIA: Powierzchnia ttroałcy 4» MM. X 2W a m Słroafca tekstowa dzieli tła na 4 szpalty po 76 nam. Stron ogłoszą! swykłych dskll ał« aa II sapa* po 28 mm. 
CENY OGŁOSZEŃ> Zwyczajne 12 gr. aa włarat a m W takłek — 90 ir. aa wiersz mm. N> 
stronie 1 — zl. 2 za wiersz mm. Nekrologi — 40 gr. aa wiem mm. Zaręczynowe ) zaślubi 
nowe w tekście al. 1«. Adwokacki* ryczą tteea al. 28.—* Drobne aa iłowo 15 gr. aajmnlel 
zL 1.50; poszukiwanie pracy aa iłowo N m aaitmritł aL 1.20. GpUowa w tekście redakcyj-
nym zł. 2 za milimetr. Ogłoszenia sagraakza* Ml prac drożej. Ogtoneala fantazyjne I tabe
laryczne 28 prac. drozei. Za tamlaowy Atak ogtoaaat Admialitracla ale odpowiada. — 

Słuszno reklamacle będą awzgledn1*1^ 
o tle wniesione będą na]póin!ef w CW" 
tygodnia od okazania si» i>BR**„\T 
ogłoszenia lub niezwłocznie po akaz>° 
tle drugiego z rzędu ogłoszenia tel "Jj 
mei trełcl co pierwsze. — Omyłki, 
zasadniczo ole zmieniają treści W 0 * * ! * 
nła nie upoważniała do żądania * w £^ 

zapłaty lub powtórzenia ogłoszeń"-

REDAKTORZY tekstu redakcyjnego: na słr. !, 2, 3, 4 1 11 — Antoni Weiss, na sir. 5, 6 I T — Bolesław Rawicz, na str. 8 1 9 - Szymon GlOck, na str. 10 — Mateusz Rosner. Redaktor Doda(k 
Literacko.Naukowego oraz pozostalychstrou .Republiki" «» Wladyfław Polak. Redaktor dodatku „Panorama" - Edmund Bartoszek. Odpowiedzialny za ogłoszenia i reklamy - Konsla"? 
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